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R edakcja  
i Administracja 

ul. O sso lińsk ich 15
Telefon redakcji

1 9 ,  
w nocy 29-i 9. 

Tel. adm. 32-19. 
Adres dla tele
gramów: Kurjer 
Lwowski, Lwów. 
Rękopisów nie 

zwraca  się.
Redaktor naczelny
przyjmuje: od
1-2 w pomdnie.

Ueniagogj'1  w walce 
z życiem.

(Od naszego warsz. korespondenta).
p Warszawa, 28 stycznia. 

C2ê vv’ne eanaki wskazują, ż© u- 
: u*traińscy, którzy oddaiwna u- 

się z rządem polskim na te- 
nai KUruc*lomienia wyższej uczelni 
^Ukowej uk,aińskiej w  Polsce. ża
k ó w ^  ui,igać terrorowi „polity 

■ Klub parlamentarny ukraiń- 
ciw \  ”U“d° “ ~  najwyraźniej prze- 
g0 !^ AV’aiR srę podjętej akcji. Cze* 
iąy politycy, czego się obawia-
<io 1 !$ca’ at>v wreszdiie doszło 

5 kłamania frontu, przez nich 
P o t ę g o ,  a dzielącego państwo 
Wr.- • jego obywateli narodo-
lo»na u^raińslkiej. Walka jest tern 

że opary wojennych 
^ y. ^ ie ń  zaczynają już ustępować 

ogtan życia realnego, że zna- 
C2ĘŚĆ społeczeństwa ukraiń- 

*'otn° rozurtlie już, Iż interes ży- 
scti * ^ ń o śc l ukraińskiej w Pol
len  m” ê  Polegać na odsuwaniu 
lity Udn° 8ci od źródeł wiedzy. Po- 
rZel.y w^ £l> że realizacja zamie- 

Póbętydhi w Harmonijnym 
a ue- Jp'omiedzy rządem polskim 
stać 'onymi ukraińskimi, może się 
me ^erwsz^m poważnym wyjo- 
rajy w murze bezrozumneso sepa- 
na dlatego właśnie zdwoili
^ "  '  n» uczonych, aiby, broń Bo- 
Do nî  Ważyli się doprowadzić do 
t o ^  eg0 wyniku prac przygo- 

yawczyca.
Alp,

t y -y Z  J UCiony;ni sprawa niełatwa, 
^y^zuli on,j, instynktownie lepiel 

aWodowyoh polityków, że po 
nią me Jask iej, po przez w y cięż e- 
r2„ . ^ornatych tnidności, powziął 
ShrawStanowcz* tłeCyzie załatwienia 
też • uczelni ukraińskiej. Pojęli 
^itin UCZcrii’ ze żadetn fraizes rady- 
(l2jp? '  narodowy nie zastąpi mło- 
że ,2y Ukraiński ei wykształcenia, 
Tfczun ®et°da walki politycziiCj w 
(w tacie, zamiast wzbogacać, zu- 

Miturę ukraińska. Jeżeli już 
to inw>i być prowadzona walka, 

obecnej taktyce Ukraińcy 
-I się w aznego atutu. Gdy 

zaT" Politycy robią gwałt, że reali 
'^rna ? 0czy,nań rządiu Polskiego jest 

m na Prawa b’dn°ści ukra- 
Wa ’ zobaczmy, jak się ta spra- 

'nałp^awdti przedstawia? 
kJl.ech  nam wolno będzie ujawnić 
■ ^ a zasadniczych szczegółów tych 
Pomwf6' Dotychczas u/goaniono 

rządem a uczonymi ukra- 
Pterw1’* i e  Po przeprowadzeniu 
cZVrt.8ZyCh kroków przy goto waw- 
i i r “ » terenie krakowskim, po 
^ w in ie n iu  zaczątków uczelni, bę- 
Uą ^°Qa tMzeniesuma w ciągu roku 

8Cbód. Do jakiego miasta? Te- 
ję J® razSe ni© uzgodniono, ale zda- 
w D ^ ż e  Poroaaniłenie, bliskie u- 

aeala postulatów ukraińskich

Groźba strajku powszechnego
w Warszawie,

nobotnicy elektrowni domagają się wypłaty donatku drożyzn.
Warszawa, 29. 1. (Tel. wl ) Dnia 

29 ib. m. od rana odbywały się ze
brania Związku pracowników elek
trowni w sprawie zatargu na tle 
mewy płacenia dodatku drożyźnia- 
nego za grudzień. Rano odbyła się 
w gmachu Elektrowni masówka 
przy udziale 700 osób. Robotnicy 
żądali natychmiastowego proklamo
wania strajku. Odbyta w południe 
w gmachu Inspektoratu °racy  kon- 
te renie ja nie przymiosia rezultatów.

Zarządy związików domagają się ka- 
tegor\-cznie wypłacenia dodatku, 
twierdząc, że Spółka francuska za
rabia na każdym kilowacie (ikitórego 
cena wynosi 81 groszy) po S0 gro. 
szy. Dnia 29 b. m. wieczorem od
było się zebranie pracowników E- 
iGk.trówni, zwołanie przez związek 
klasowy, z udziałem delegatów ZZP. 
Mię jest wykluczone, że dnia 30 hm. 
tub w poniedziałek wybuchnie 
strajk.

Strajk tramwajarzy trwa dale;.
Warszawa, 29. 1. (AW.) Dyrektor 

Tramwajów Miejskich wydał dnia 
29 b.m. odezwę wzywającą praco
wników tramwajowych do natych
miastowego podjęcia pracy. W 
zwjąziKą z tą odezwąi wyznaczono 
na wieczór posiedzenie Zarz.ua Zw 
Twamwajarzy klasowego i ZZP, na 
którymi maja zapaść zasadnicze de- 
cyZije. Dnia 30 ban. odbędzie się

T e le fo n is tk i
Waiszawa, 29. 1. (AW.) W ciągu 

dnia 29 Inn. w strajku teleronisitek 
nie nastąpiła zmiana. Strajkujące tê - 
lefonisitikli w  liozibie 300 już trzeci 
dzień nie opuszczają buuymKu dyżu- 
rując w komplecie. Dyrekcja telefo
nów weizrwałą 29 hm. telefonistki do 
oddania kluczy od garderoby, oraz 
opuszczenia stacji- Do wezwania te
go strajkujące telefonistki nie zasto
sowały się. W  połudiine intorwenio-

ogólny wiec tramwajarzy. Dyrek
cja Tramwajowa zapowiada wyda
nie w dniu 30 hm. okólnika, grożą
cego ostremi samm-cjami strajkują
cym.

Jak się: dowiadujemy tclefenLczinic 
na zebraniu 'zarządu' związków za
wodowych objawiła się tendu-cja 
przytrzymania strajku w stanie o- 
becmym do poniedziałku.

nie  u stę p u ją .
w a ł  Główny Inspektor Pracy pro
ponując Dyrelkcji Tel. i Związkowi 
Telefonistek kompromis w  myśl 
wczorajszej uchwały Rady Miiin. Ko
mitet strajkowy Zwiąiziku Telef. pro
pozycje te odrzucił, Do Zarządu Te
lefonów n a p ły  wają setki podań od 
K a n d y d a te k  u b ie g a ją c y c h  się o po
sady telefonistek. Również intarwen 
Cja min. Ziemięcikiego nie przynio
sła pożądanych rcz,ultaiiów.

^  nie nastręczałoby trudności. Do
dajmy, żć  przewidywane jeist nie 
tylko uruchomienie uniwersytetu u- 
kraińskiogo, ale też innych wyż
szych zaiktadów naukowydr (n|Pv 
Akademii rolniczej).

Jaki będzie dalszy pizebieg tel 
sprawy? To w dużej mierze zależy 
od taktyki „polityków”. Uczeni u- 
kraińscy zdają sobie sprawę, że 
gra idzie o rzecz poważną, o moż
ność pracy naukowej dla wielu pro
fesorów, którym coraz trudniej zna
leźć przytulisko Poza Polską. Wie
dzą oni doskonale, że rząd czeski 
nosi się z poważnym zamiarem zli
kwidowania Akademji rolniczej w 
EodiebroJach, (że 'budżet państwo
wy Czechosłowacji układany, jest 
obecnie -rtod kątem widzenia unika
nia niereutujących się datków 
na cele emigracji ukraińskiej. W ie
dz.? oni jeszcze wiele inujgih rzeczy 
i dlatego zapewne łatwo rńe wstą
pią.

G p h ija . Polska może się tej walce 
przyglądać z całkowitym spoifcojetn, 
Jej w yniki będą zarazem odpowie
dzią, czy „politycy” ukraińscy biorą 
na siebie całkowitą, pełną odpowie" 
dzialność zą ewentualne uniemożli

wię nip utworzenia w Polsce wyż
szej uczelni ukraińskiej. Będzie to 
odpowiedzialność, która może mieć 
(pewne skutki tyłku w  obrębie spo
łeczności ukraińskiej: rząd polski
będzie bowiem miał czyste sumie
nie, jeżeli zamiary jogo utrąć] roz
wydrzona demagogia.

Zdaje się jednak, że sprawa tej 
odpowiedzialności ni© jest tak łatwa, 
jak siilę to  politykom wydaje. Nale
żałoby ich zmusić do publicznego 
stanowczego oświadczenia. Chcie
libyśmy usłyszeć, jaka jest praw
dziwa opinia społeczeństwa ukraiń
skiego w tej* sprawie. Trudno u- 
wierzyć, aby ono było tak dalece 
zaślepione, iż wybierz© dlrogę, wSo- 
dącą do samobójstwa kulturalnego.

Polska opmja demokratyczna, — 
która oddawna nawołuje do nale
żytego rozwiązania problemu ,,mniej, 
szościowego”, m oie tyłku życzyć 
poważnym kołom uczonych ukraiń
skich, aby zdołały opanować zapę
dy demagogiczne swych polityków, 
Będzie to liechyonie z pożytkiem 
dla interesów państwa, ale ze sto
kroć więksizą korzyścią dfe żywot
nych interesów judu ukraińskiego 
w Polsce! Wręb.

Narada przedstawicieli 
stronnictw koalicyjnych.

(Telefonem od naszego korespomid-) 
Warszawa, 29 siycznia.

U marsz. Rataja odbyła się dziś 
narada przedstawicieli stronnictw 
koaLcyjnynh z udziałem posła Gtą- 
bińskiego, Załuski, Witosa. Barhc 
kiego. Niedziałkowskiego, Gicaciń- 
skiego, Waszkiewicza. W obradach 
uczestniczyh: premier Skrzyński o- 
raz ministrowie RaczKiewicz, Chą
dzyński i Ziemięcki. Obrady miały, 
na celu ustalenie wsPolnego Poślą 
uu na sprawy bieżące. Porozumienie 
to  osiągnięto. )

AUDJENCJE U PRFZESA RADlt 
MIlłISTRDW.

(Telefonem od naszego korespoad.)
Warszawa, 29 stycznia.

mnezos Rady Miiustrów p. Skrzyń
ski przyjął aziś posła Czechosło
wacji p. Fliedera orat. sen. Ringła 
(Koro żyd.).

 oo-----
Amerykański kapitał ofiaruje 

pcfyczkę polskim samoiząduiii.
Warszawa, 29- 1. (AW). Według 

wiadomości z  Nowego Jorku, Bank: 
Gospodarstwa Kraj. otrzymał od fil
my Ulen Comp. propozycję udzie
lenia polskim samorządom dodatko
w ych kredytów w wysokości 10 
miłj. dolarów.

Notowania gibłdowe.
Dolar w wolnym obrocie dma

29 to. in. w W arszawie 7-42 zł.
Dolar w wolnym obrocie dnća 

29 to, m. w  Krakowie 7.38 iK
Dolar w wolnym obrocie dnia 

29 b. m. we Lwowie 7.33 zils
Urzędowe notowania giełdy war

szawskiej. Dolar 'transakcje 7.30 — 
7.28 zf.; sprzedaż 7.30 zł.; kupno' 
7.26 zł- Tendencja słabsza.

Zurycłi urzędowy. W arszawa 
72.50, N. Jork 5.185, Londyn 25.215, 
Paryż 19.53, Wiedeń 73.02, Praga 
15-345, Włochy 20-89, Belgia 23 6u, 
Budapt szt 72.66, Sofja 3.60, Hoiąn- 
dja 208.10, Oslo 105.40, Kopenhaga 
128.25, Sztokholm 138.80, Hiszjpaoja 
73.32, Bukareszt 2.31, Berlin 123.40, 
Bcrliar 9.145.

Fogiełda nowojorska. Warszaw? 
14.00, Londyn 4.8625, Paryż 3.77, 
Wiedeń 14.06, Pfaga 2.9625, Wluchyi 
4Ó3, Bełgja 4.545, Budapeszt 14.06, 
SziwajoarjC. 19.28, Sof ja 0.68, Holaa- 
dfa 40.12, Osso 20^3, W -rnha^a  
24.73, Sztokholm 20-77, Hiszipwja 
14.15, Bukarcszif 0.4425, Berlin 23,31, 
Belgrad 1.76 7/8.

Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
(Telefonem od naszego korespond-) 

Warszawa, 29 stycznia.
W dniu dzisiejszym kurs dolara w 

obrotach międzybamkowydh wyuoAć 
1.30. Bank PolskŁ płaci! w dałszytn 
ciągu 7.28.

 oo-----
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Komisja sejmowy zajęła się nadużyciami
w P. K, 0.

Brał, kto i wiele chciał. Urzędnicy P. K. 0 . pożyczali po 
po 4 5 .0 0 U zł., dostawali remuneracje dwa razy rocznie. 

Skarb Państwa jest tylko częściowo zabezpieczony.
Warszawa, 29. 1 (PAT.). Sejmo

wa 'korneja budżetowa wysłuchała 
referatu p. Szydłowskiego o spra
wozdaniu Najwyższej Izby Kontroli 
Państwa w sprawie nadużyć w P.
K O. R eferat dotyczył pożyczki 
lom bardow ej, udzielonej P. Mariano
wi Linde przez P. K. O. w  wysolto- 
ści 305.000 zł. pod zastaw  4% ru- 
muńikiej ren ty  skonsolidowanej. Po
życzka ta została  udzielona bez 
wiadomości Rady Zawiadowczej P.
K. O. Została ona czesdaw o pokryta 
przez sprzedaż wspomnianej renty, 
a  niedobór około 19.000 zł. może 
być Pokryty przez kaucje hipotecz
ne na realności w  Zakopanem, nale
żącej do p. Heleny ukute, żony p. 
Mariana Lindego.

Druga część referatu dotyczyła 
pożyczki 70.000 dolarów, jaka wyni
kła wskutek gwarancji udzielonej 
przez p. Mariana Lindego na wyż
szy dług.

Nie ziostał on przez p. M. Lindego 
wykupiony, wskutek czego P. K. O. 
jako gwarantka musiała cumę po
wyższą zapłacić. Udzielenie tej Po
tyczki odbyło się również bez wia
domości Rady zawiadowczej, tylko 
na podstawie decyzji prezesa P. K.
O. Huberta Lmaego. Skarb państwa 
Zabezpieczony jest przez zahdpote- 
k-j wamife su m y  70.00u doi. na dru- 
giem miejscu na sanamrjum dra 
Dłuskiego w  Zakopanem, będącenr 
obecnie własnością p. Mariana Lin
dego. Na pi er wszem miejscu znajdu
je się zahipotekowana pożyczka 
Banku austr.-węg. w  zwaloryzowa
nej wysokości około 70.000 zł.

Trzecią sprawą, poruszoną, w 
sprawozdaniu Najw. izby Kontroli! 
Państwa, była sprawa pożyczek Po
45.000 zł., udzielonych p. Jabłońskie
mu Włodz., inspektorowi P. K. 0  , 
Janowskiemu Janowi, mczelnsikowd 
Centr. Izby Obrach. P. K. O. i Sti- 
chowerowi Alfredowi, naczelnikowi 
kasy. Pozjrczki te zostały udzielone 
na skutek podań wyż wymienionych

 xo ox-

osób, z tem. że mają oni zamiar uży
cia powyższych sum na zawiązanie 
kooperatywy mieszkaniowej pod 
nazwą „Spółdzielnia mieszkaniowa 
urzędników P. K. O. W  r z e c z y w i
sto śc i nabyli oni n ieruchom ości 
z iem sk ie  Pod W arszaw ą . Pożyczki 
te były udzielone również bez w ia
d om ości Rady zaw iad ow czej.

Czwartą grupę zarzutów objętych 
sprawozdaniem Najw. Izby Kontroli, 
tworzyły uposażenia fiinkcjonarju 
szów P. K. O... a to specjalne dodat
ki funkcyjne, remuneracje pobiera
ne dwa razy do roku, Każdorazowo 
w  wysokości jednotniiesięczuych 
Poborów, zaliczki na uposażenie, za
liczki bez ustalonego terminu spłalty 
oraz zaliczki na zakupno akcji Ban
ku Polskiego. Z tytułu .zaliczek bez 
ustalonego terminu 1 spłaty oraz. za
liczki nt zakupno akcji Banku Pol
skiego. Z ty  tuj u zaliczek oez ustalo
nego terminu spłaty winni są w  da
nej chwili urzędnicy P. K- O. 890.000 
zł. Zachodzi poważna obawa;, że 
wobec iiiemiożhości ściągnięcia tych 
zaliczek, zwłaszcza od osób zwol
nionych), skaro państwa możŁ po
nieść straty.

Z tytułu innyohi zaliczek, nie prze 
kraczających łącznie 400.000 zł. ze 
względu na zdeponowane akcje: 
Banku Polskiego, skarb państwa 
s tra ty  nie poniesie-

W  dyskusji zabierali głos przed
stawiciele P. K. O., posiewie, przed
stawiciele Najwyższej Izby Kontroli; 
Państwa oraz minister sprawiedli
wości, który oświadczył, że nad
użycia popełnione przez b. prezesa 
P. K. O. Huberta Lindego, badane 
są przez sędziego śledczego w przy
śpieszonym trybie postępowania. 
Pan minister polecił na razie "wyod
rębnić pewna grupę rych nadlutży ć, 
aby przeprowadzić śledztwo oraz 
doprowadzić do rozprawy sądowej, 
która odbędzie się prawdopodobnie 
w marcu.

„Obowiązkiem naszym jest stworzyć 
rodzinę europejską".
Przemówienie Chamberlaina.

Paryż, 29, 1. (PAT.). Przemawia
jąc na śniadaniu wydanem przeiz 
Tow. Przyjaciół Francji na jego 
część Chamberlain oświadczył m. im 
Po wszystkich cierpieniach wielkiej 
wojny obowiązkiem naszym jest 
stworzenie na nowo rodzimy euro- 
iPlejsktej, przygotować dzieło dla 
którego pracowaliśmy w  LoCamo 
dla teraźniejszości, a więcej J e lc z e  
dla przyszłości. Musimy .uwolnić na-

-ox

sze dzieci i naszych wnuków od o- 
kropnuśdi wojennych. Układy lo- 
carneńskie upierają się na przyjaźni 
i w^ajemnem porozumieniu. W  Lo- 
carno pokazało się, że przyjaźń an- 
Piielsko-francuska nie kieruje się by
najmniej przeciwko Niemcom. Dzię
ki Locamo możemy nie obawilać się 
w  Europie powrotu wielkich nie
szczęść i; katastrof minionych oraz 
spodziewać się lepszej przyszłości. 

xo-------

Mussolini grozi bojkotem Niemiec.
W zamian za bojkot towarów włoskich w Bawarji.

P r a w o  ł  s ą d .

Czy lokator może się skutecznie bronić
pizeciw „figlom“ niektórych właścicieli realności

Niezwykle ciekawe orzecznictwa sędów cywilnych w sprawi*
mieszkaniowej.

Londyn, 29. 1. (PAT.). Korespon
dent dyplomatyczny „Daily Tele- 
graph” dowiaduje się, że stosunki 
pomiędzy Włodtoami a Niemcami sa 
mecno naprężone z powodu działal
ności niedawno powstałej w Bawa
rji organizacji majjacej na celu boj
kotowanie towarów włoskich i po
wstrzymywanie Niemców od w yja
zdu do Włoch dio czasu zmidny po
lityki Włoch w  stosunku do Nien?

ców zamieszkujących niegdyś au
striacką część Tyrolu. Mussolini 
w ysłał w  tej sorawie notę do rządu 
ni&mieckiego, w  której grozi bojko
tem w stosunku do Niemiec w  razie 
nSeiwwiązania wspomnianej organi
zacji' bawarskiej- Pojednawcza od
powiedź niemiecka wyjaśnia, że 
związek ten jest organizacją o bha 
rakterze czysto prywatnym.

Lwów, 30 stycznia.
Bardzojkiniteresujacy spór cywilny 

na tle mieszkaniowem rozstrzygnę
ły niedawno temu sądy: okręgowy 
w Złoczowie, oraz apeiacyjny we 
Lw owe.

iPbnieważ wynik tego sporu, może 
mieć jako prejudykat, znaczenie bar
dzo doniosłe dla licznej falangi loka
torów, odczuwających obecnie cięż
kie stosunki mieszkaniowe, przeto 
podajemy jego przebieg do wiado
mości publicznej.

W  danym wypadku bowiem cho
dziło o ustalenie przez sąd zasady, 
czy lokator! może drogą skargi cy
wilnej o  naruszepie w używaniu 
przedmiotu najmu (mieszkanią;» bro
nić siię przeciw takim postępkom 
właściciela reamości, które zmierza
ją do obrzydzenia, a nawet dc unie
możliwienia dalszego zamieszkiwa
nia.

Jak wiadomo, obowiązująca usta
wa o ochronie lokatorów (w art. 11. 
1. 2 ust c) przewiduje wypadki, w 
których właściciel może iz powoa x 
nieodpowiedniego zachowania się 
lokatora, 'wymówić mu mieszkanie, 
lecz wypadek gdy właściciel nie
odpowiednio się zachowuje, nie iesit 
tą ustawą przewidziany.

A Itaki właśnie wypadek, zresztą 
dość częsty w  dzisiejszych czasach, 
izdarzył się panu S. H. w  Brodach, 
zamieszkałemu w  realności p|p. Fr., 
k tórzy chcąc się pozbyć lokatora, 
starali się wszelkiemu sposobami, ja
kom krzykami, obelgami słownemu i 
czynmiemii, wywoływaniem gorszą
cych scen, izasta Wianiem drzwi 
mieszkania, uszkadzaniem ścian i Jtp. 
„miłem i" sztucJeanmi zakłócić jego 
Sipokój dom owy1 i zmusić oo wypro
wadzki.

Zrozpaczony p. S. H. wniósł do 
Sądu okręgowego w Złoczowie (do 
J. cz. C I. 41/25/13) skargę o liaru 
szenie w używaniu pizedmiotu naj- 
miu, iz wnioskiem na wydaniie tym
czasowego zarządzenia.

Powód (p- S. Hi) domagał się w 
żądaniu skargi, wydania przez sąd 
stronie pozwanej (pp. Fr.) nakazu 
zaniechaniu do dni 14-tu pod rygo
rem egzekucji, tych czynności, któ-
i)eby zawierały w  sobie naruszenie 
spokoju domowego, motywując to 
żądanie tem, i i  jes i to jednoznaczne 
z naruszeniem prawa używania 
mieszkania opartego na umowie obu 
stron. Po przytdózenim całego szere
gu okoliczności faktycznych i dowo
dów, domagał się powód wydania 
wyroku ma zasadzie par. 6 i 7 ust. 
cy w. a dale par. 922 u. c. w  związku

par. 914 u- c. w  brzmieniu par. 1®' 
3 noweli, oraz par. 1096 u. c. (Fon#' 

to .powód domagał się jeszcze ofl'#' 
czenia, że po myśli par. 1330 U- ‘ 
znieważający winni mu jako obraiA 
nemu dać zupełne zadośćuczy ni®# 
wynagrodzić szkodę, zaczem (a; 
mentum a majori ad minus) f  
pierwszym rzędzie od znieważa# 
sSę powstrzymać.

W  tej spraw ie Sąd okręgowy ®" 
I. w  Złoczowie, wy oał mezwy# 
ciekawe orzeczenia, a tó, że pozW# 
właściciele ireałmości Fr. winni $  
dni 14-itu, pod rygorem egzekucji #' 
niechać 'bezpośrednio lub pośredni 
przedsięwzięcia ijakiuhkolwiek ozy®' 
nosal, któreby powoda pozbaw{ 
mogły spokoju domowego, p r#  
czam jako takie czynności uznane #  
stały: krzyki hałasy, obm ówię#
uszkodzenia lokalu, zastawia# 
przejść i t. p.

Ponadto pozwani wł. realność 
skazani zostali na ponoszenie ko#  
tćw spohu w kwocie 171 zł. 30 %!•

Natomiast sąd oddalił pow >da * 
iego żądaniem o orzeczenie, by P° 
zwani do dni 14-ltu .‘zaniechali bezff*' 
średnio lub pośrednio obelg sfo^ 
nydh czy też czynnych lub gróźb1 
wywoływania gorszących scen.

W pierwszej części orzeczenia °' 
marł się sąd na przepisach parag# 
fów 1096 i 922 u. c., w  drugiej #  
stanął na stanowisku, że czyny pfźJ 
towŁone wkraczają w sierę przeP 
sów nonrnowanych ustawą kaiiią-

Jeszcze ciekawcie] przedstawia sl{ 
orzeczenie Sądu apelacykiego 'Ę, 
Lwowie (do 1- czym. Br. IV 600/$' 
do ihjtórego odwołały :się obie s tre #  
Sąd apelacyjny nie uwzględnił <r 
wołania się strody pozwanej od'' 
części orzeczenia I. instancji, mat®' 
miast uwzględnił odwołanie pow #  
(f. j. lokatora) i zmienił ustęp 'li#  
wyroku. Sąd apelacyjny orzekł, ^ 
strona pozwana winpa do dni -14*  ̂
pod rygorem egzekucji, zaniec# 
bezpośrednio* lub poślednio ob#  
słownych czy też czynnych, gró^ 
wykonywania Scjen gorszących 
albowiem niezależnie od u s ia #  
dawstwa Lamego, czyny te s ta #  
wią naruszenie przepisów par. 
u. c. normującej obowiązki dając# 
mieszkanie w najem. Strona pozi#' 
ma skazaną została również na p o #  
szenie kosztów przewodu o d #  
woławczego w  kwocie 90 zł. 32 JF

A zatem baczność lokatorzy! ^ 
„figle" właścicieli realności i s t l #  
sposób zapobiegawczy — w #  
szych sądach!

-xo ox-

Przerachowanie rachunkowości.
' I wów, 30 stycznia.

Ze sprawozdania komisji reiormy 
administracji pod przcy.x>dnicftwem 
wicerpin. Markowskiego, okazuje 
się, że nasza administracja rachun
kowa przerachowała wszelką ro
zumną rachunkowość.

Oto‘ liczba u_zęduików, zatrudnio
nych w  wydziałach rachunkowych 
wynosi 1823. Mim spraw w ew i. po
siada 426 urzędników rachunko
wych, w  tej liczbie policja 150. Mim 
■oświaty ma 492, sprawiedliwości 342 
Sejm i Senat 3, kancelaria prezy
denta 3.

Ludzie ca nie maja nic innego do

| roboty, jak obliczanu pensji di*1 1 
1 urzędników danego fachu. Prz:^'5 

ną takiego stanu są niezwykle sk#  
plikowane rozporządzenia, k#
wymagają wielkiego nakładu 

Riząld Zgadza się na potrzebę rh #  
szczenią chińskiej rachunków®5u  
jednakże chce przy tej sp o so b # ^  
znieść ruohoms skalę poborów. - 
ry  urzędnicze muszą pilnować -e 
to uproszczenie rachunkowość  ̂f, 
odbiło się na zmniejszeniu ich 
borów bez względu na ,.ruc'->:11 
drożyznę życia.

—--o o -  —
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znakiem czasu.
NOWA WALUTA OBIFGOWA.
. Lwów, 30 styczna.
Nie dolar, ani fałszowany frank 

rancuski, ani żadna inna waluta za- 
, ni .'zna. Znaczenie nowego środ
ka obiegowego zyskuje od ftw n e- 
go czasu, powoli — weksel. Bank- 
'd y. opiewające na większe sumy, 
•aieżą do rzadkości, a  i drobniej
sza waluta staje się coraz droż- 

ym skarbem. Natomiast, kto ma 
o uilszczenia jaką sumę, wystawia 
ez wahania weksel, dobrze lub źle 

zyrowany, na jaki so stać — albo 
awet ofiaruje cudzy weksel, jeżeli 
0 -na ttandel wekslami odbywa. 
? metjdko, gdy w grę wchodzą 
y&okie sumy, ale nawet począw- 

ud 25 zU
k . °  — i na wekslu wazystko się 
o b T ^ ' .^.ożna Puścić go w  dalszy 
g, egl Jeśli się znajdzie aniatora, 

próżne marzenia, by weksel 
ealizować. Nikt dziś długów nie 
P1- a i protestować mało kto ma 

iesTaSę Takie ciche mora.orjum 
_, Zresztą jedynem wyjścilem, bo 

yby nagle zaprotestow ano wszy- 
^  *e weksle, trzebaby może poło- 

 ̂mieszkań w  mieście opróżnić z 
^bn, których niktby nie kupił.

do H % 0 nas taki stan dopro- 
* * ła ?  (m)

 oo-----
POGRZEB PU|  K BOCHENKA.

orf, a^yz, 29 stycznia. (PAT'.). Dziś 
ka  ̂ b l  Pogrzeb pułk Boćhen- 

’ który zmarf ijodczas niedzielne- 
mohuleSZCięśIiwe«o wypadku auto- 
dział °Weig0’ W  bogrcebie wziął tt- 
Wov ,aiT1*3asa|dor Chłapowski, attache 
T J k o w y  Kleberg oraz liczni ofice- 

'e francuscy i polscy

^zenosz&nie obrałów przez 
aparat iskrowy.

Lwćw, 30 stycznia. 
. w Londynie otwarto za zezwo- 
Wa16?  mi.nisłra poczty stację iskro
wi której aparat przenosi nie głos, 
tu" ,0brwy Wynalazca tego apara- 
ziń n ®a*rd> nazwał go „telewl- 
Pi "h"1" i .zaProdukował go przed 
t ‘zed?tawicielami prasy, w dniu o- 
bra rt>'a staci'- Aparat przenosił o- 
do h na Płótno z jednego pokoju 
nv .ru8ieg°> Baird jest przekona- 
Vdć 2̂e wynalazek jego znajdzie 
Sow -8 Szer0 ’̂e’ praktyczne zasto-

Dyrektor departamentu ministerstwa 
przemysłu i handlu we Lwowie.

Lwów, 30 stycznia.
Wczoraj przybył do Lwowa dy

rektor departamentu handlowego w 
min. przemysłu i handlu p. Gliwitz 
w celu zbadania miejscowycn sto
sunków w świecie przemysłowym 
i handlowym. Popołudniu odbyta się 
w  sali Izby handi. i przemysł, przy 
licznym udziale członków konferen
cja z p. Gliwitzem pod przewodni
ctwem prez. Izby Heinir. Koliści,era.
Bo zagaje,min obrad przez przewo
dniczącego, ogólne położenie prze
mysłu i handlu we wschodniej Ma- 
łoipołsce omówił p. Hóflinger, nastę
pnie przedstawiciele poszczególnych 
działów przedładali swe postulaty 
każdy w swoim zakresie.

P. Arnold Koliseher mówił o prze
myśle drzewnym, p. Ihnatowicz o 
przemyśle chemicznym, p. Thom o 
młynarstwie. Położenie przemysłu 
naftowego omówił pp. Schutzmann 
I Sulimir ski, domagając się ułatwień 
paszportowych dla przemysłu, oraz 
pozrwole-Tiia m  częściowy wywóz 
ropy, co -ułatwiłoby także zbyt na
szych .produktów finalnych Zagra
nicą. Pp. Litwinowicz i Maksymo
wicz wyrazili postulaty kupieetwa, 
między innymi także postulat prze
dłużenia czasu pracy w nandlu.

W szyscy uiowcy uskarżali sgj na 
niewłaściwie wymierzone podatki, 
łaryię kolejową i celną, na regla
mentację, oraz mnóstwo przepisów 
biurokratycznych, które tamują roz
wój przemysłu. Podnoszono także 
sprawę trantatów handlowych z 
Rosją i Niemcami, i wyrażono za
patrywanie, że należy wlzywać do 
tych układów ekspertów, gdyż do- 
'tyonczasowe uktady zawierane by
ły  w  sposób niefachowy.

W odpowiedzi ńa wytoczone żale 
i postulaty odpowiedział p. Gliwitz, 
że w  ciągu podróży po całej Polsce,

----------5 0  0 5 -

w  której Lwów jest etapom osta
tnim, spotykał się z temi samemi 
żądaniami, co dowodzi, że wyrażją 
one istotne potrzeby społeczeństwa. 
Jedynie spraw;'- przemysłu nafto
wego przedstawiają się odmiennie, 
jako wytączna specjalność tej dziel
nicy. Z całego przemówienia p Gli- 
witza pTzelrjalo zrozumienie spraw 
przemysłu i handlu i uznanie jego 
połrzeb. Mówca przyznał, że spra
w y  te są często prowadzone przez 
rząd w  sposób zbyt biurokratyczny, 
a ministerstwo przemysłu i handlu 
odgrywa w rnch nneznacaną rolę1, 
gdyż wiele jego resortów podlega 
innym ministerstwom. Wiele winy 
przypisuje p. Gliwitz Sejmowi, któ
ry  więcej zajęty jest sprawami par
tyjnemu i systemem protekcyjnym 
niż interesami państwa. Polityka 
Banku Poiskiego oyła dotychczas 
nieodpowiednia i w  interesie utrzy
mania kursu złotego musi być zmie
niona. Traktaty handlowe zawiera
ne były dotychczas bez porozumie
nia z przemysłowcami i m iały cha
rakter raczej polityczny niż ekono
miczny, wskutek czego wpłynęły 
na znaczne utrudnienie produkcji.

IP. Gliwitz przyrzekł wyrażone 
żądania uwzględnić, przedewszyst- 
kiem zaś starać się o rozszerzenie 
kompetencji ministerstwa przemysłu 
i handlu oraz o zwalczanie biuro
kratyzmu, Mowa przedstawiciela
ministerstwa wyw arła jak najlepsze 
wrażenia wśród reprezentantów
przemysłu i handlu, którzy, jak cię 
dowiad,ujemy z kół poinformowa
nych, wyrażają zdanie, iż jest to 
pierwszy delegat rządu, który przy 
zetknięciu się z lwowskim światem 
przemysłowym wykaz? prawdziwe 
zrozumienie jego położenia i zech
ciał mówić o niem otwarcie.

Niemcy muszą się rozbroić.
Paryż, 29- 1. (PAT.) A,g Havasa 

dowiaduje się, że Briarad i Chamber
lain omawiali ze szczególną uwagą 
sprawę rozbrujenia Niemiec i u- 
znali, że Rzesza musi wypełnić cał
kowicie wszystkie zobowiązania 
dotyozące rozbrojenia. Sprzymie
rzeńcy wóv-czas w  uznaniu dobrej 
woli Niemiec zimniejszą chętnie stan

liczebny armjl okupacyjnej w  Nadre- 
mji, której liczba, wynosząca obecnie
75.000 ludzi będzie mogła być zre
dukowaną do 60.000 iudzi bez nara
żenia oddziałów na niebezpieczeń
stwo. Ministrowie porozumieli się 
t^kże co do tego, że przyszłym ko
misarzem okupacyjnym może być 
Anglik. I ,

Pcmoś ■■■
Rydz pana Karola ,

Żył ci w Medyce, w onem Sławnem mieście 
Karol Kornecki bardzo skromny człowiek 
Gdy spotkał jakieś pokusy niewieście,
Oczy w dół spuszczał l przymykał powiek.

Jednak na świecie nigdy me brak licha,
I  ono iudzi wykoleja głównie 
Piastowi. erwy wypruła Rzepicha 
Pan Karol w oko wpadł pannie Rydzównie.

♦
, Niech Jjabli! — myślał — Niecncę za nic

swiecie
„Gdy mię pochwyci baba, duszą zgubią*. 
Wiąc prosto -  mostu ogłosił w guzecie- 
„Nie chcą Rydzówny, bo rydzów nie lubią*.

Wid.
OO—"1"

Konferencja nafciarzy 
z p. Gliwitzem.

Lwów, 30 stycznia.
Z powodu przyjazdu do Lwowa 

dyr. departamentu min. i>rzsm. i 
handlu Gliwitza odbyło się wczoraj 
w  Tabić handlowej zebranie przed
stawicieli przemysłu naftowego. — 
Przewodniczył p. Schutzmann, przt 
mawiali dyr. Hłasko, dyr. Seidmain. 
i inż. Sulimirski, udzielając delega
towi . ministerstwa fachowych w y
jaśnień. Na zapytanie, czy kaAef 
naftowy jest potrzebny, odpowie
dzieli mówcy, iż skartelowanie tej 
gałęzi przemysłu zarówno w  dziale 
produktów jak surowica protrzeone 
jest przedewiszystkiem dla cksporh 
ale także i dla handlu wewnętrzne
go. PrzeprowadzorDo krytykę poli
tyk* „Polminu*' pod względem han
dlowym, gdyż instytucja ta jest pod 
kierunkiem biurokratów, a nie prze
mysłowców. Mówcy wypowiedzieli 
się przedw zniżaniu cen ropy, gdyż 
wpłynęłoby to ujemnie na stan pro
dukcji. Cen? ropy powinna opłacać 
wiercenie nowych szybów. Dziś 
produkcja trzyma się jesjeze na da
wnym poziomie, ale będzie musiała 
spaść, gdyż z powodu braku kredy
tów i niskiej ceny ropy dowierca się 
jedynie stare szyby, a nowych wier
ceń zaniechano. Narzekano także na 
ciężary podatkowe, między imnjnd 
i % podatku komunalnego. Ważną 
rzeczą jest zaprowadzenie w  prze
myśle naftowym systemu t. z,w 
„krakowania**, oo udoskonali produk 
cję i zwiększy ilość produkowanej 
benizyny z  12% ma 30%

P. Gliwitz odpowiedział mowcom 
z  wielką znajomością rzeczy i piizy- 
rzakł pamiętać o w yaionych po
stulatach.
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NOWELA.
(Ciąg dalszy).

Smagana wiatrem, podniecona 
&tw ^ Z moz^weltn uiebezpdeczeń- 

crn’ z tw arzą i  ustani* zwilżone- 
Th. OPorem ®  bijących o barkę, 
g ^ra w racała radośnie na bnzeg, 

êj iestestw,em wstrząsała 
d̂ kosiz, jakiej nigdy przedtem nie 
^oznała I wciąż znów wyjeżdżała 
j a ńiorze, zawsze w towarzystwie 
ana- A podczas gdy sieci1 wlokły 

na falach, ona w ypy+ j^ała  mło-
daf u-ryl3a^ a  0 Jeg0 zvc,ie’ 0 ieg0. *ekie podróże,, gdy odbywał stuż- 
g ńa okrętach państwowych, o je- 
o Plany na przyszłość, on zaś o- 

S2_eraI przed nią swą duszę ze 
ło 2ero^c'a i zaufaniem: p,nchleb';a- 
kn I?U z“ł9cie, z jakiem młoda, pię- 
sie Panna’ która urmała tak dobrze 

Wyrazać- Słuchała jego opowia-

Kto nigdy riic płynął na statku w 
czasie letniej nocy i pięknej pogody, 
z oczami zwiróoonemi ku gwiaździ
stemu niebu, czy to na Morziu Sród- 
ziemnem, na błękitnych falach A- 
drjatygu, luo na niezmierzonym O- 
ceanie, ten nie zna jednego z  naj
bardziej wzruszających widowisk 
jakie przjToda oharowuie człowier 
kowi i jego rozmyślaniom. Pew ne
go wieczora, po skwarnym dniu, 
Thyra zaproponowała, aby nie wró
cić na brzeg, aż dopiero nazajutrz 
rano; młod; rybak nie sprzeciwił 
się temu. Lekki' Wiatr wydymał (ża
giel j barka posuwała się po falach 
Obwoli, okrążając puste wysepki i 
skały. Thyra, leżąc nawzmak, śpie
w ała różne pieśni, które jej przy
padkiem przychodziły na myśl. Jan  
przysłuchiwał się jej. S tarzy i do
świadczeni ludzie z wioski byliby 
mu powiedŁieli: „Zatkaj tw e uszy, 
młodzieńcze; ci, którzy popełnili 
nieostrożność zanadto zbliżyli się 
do syren i słuchali ich śpiewu, nie 
mogą potem uwolnić się od ich cza
ru i nigdy ich żony i dtzieci ńie wyj
dą na  ich saotkanie, by ich powi

tać i cieszyć się z ich powrotu". A 
stare kobiety, które wieczorami zi- 
mowemi, siedząc przy ognisku, opo
wiadają sobie dawne klechdy, prze
kazywane przez jedno pokolenie) 
drugiemu, byłyby mu powiedziały: 
„Wspomnij dziewice z wyspy, znar 
nej ci dobrze:, z  wytspy Seiu, które, 
gdy .dzika burza szaleje, śpiewem 
swym budzą trwogę w m aryna
rzach, będących w, niebezpieczeń
stwie".

Jan siedział w milczeniu, a po
tem zanucił półgłosem piosenkę 
bretońską:

„Widziałem blisko krzyża przy
drożnego, w poniedziałek, młodą 
dziewicę, piękną jak obraz święte}- 
W niedzielę pójdę na mszę j zoba
czę ją w kościele- Gezy jej są 'ja
śniejsze, niż woda w  szklance, zę
by jej, białe i czyste, jaśnieją jak 
perły. Gdyby rosły przed moun 
progiem, zamiast zielonej paproci, 
złote liście, gdybym miał ich pełny 
ogród przy mej chacie, bez niej nie 
sprawiałoby mi to żadnej radości. 
Gołąb szuka małego i1 ciepłego gnia

zda, trup grobu, dusza kołace do 
w rót raju, a ja do twego serca, mo
ja naylrożlsza dziewczyno!” -■

Tymczasem jednak silniejszy 
w iatr podnosił fale \i począł miotać 
barką.

— Chłodno mi — rzekła Thyra-
Ponieważ mieli zrazu zamiar w ró

cić na brzeg przed Wyczoremt, nie 
wzięła ze sobą płaszcza, ani żadne 
go innego ciepłego okrycia: ponad 
piódenną suknią, i wykły szalik z 
cięnkiei wełny nie osianial całko
wicie jej szyji. Jan spojrzał (instyn
ktownie dokoła nigdzie nie było 
nic widać. Szybkim rucftem zdejmu
je z siebie płaszcz gumowy i trykot 
z grubej1 wełny i zibliża się do Tny- 
ry. Nagle w  oczach mu się ćmi, ser
ce poczyna mu bić gwałtownie; in
stynkt, silniejszy od ;ego woli i K t ó 

remu się oprzeć nie może, porywa 
go i zapala. Rzuca się na młodą 
dziewczynę, chce ją  otoczyć sibie- 
mi ramionami; ustami szuka jei usc.

(Dok. nast.) 
 „o-----
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W ysyia sio na żądanie !

Al

Olbrzymi wiec ludowy we Lwowie.
Lwów, 30 stycznia.

W  dniu wczoiaiszym odbyt się 
w  sali Domu Na rodnego wite publi
czny zwołany przez Okręg. Komi
tet Wykonawczy Związku Chłop
skiego we Lw owie, w  sprawie obe
cnej sytuacji politycznej i gospodar
czej Państw a a także w  sprawie 
zniesienia akcyzy pobieranej na ro
gatkach miasta od artykułów żyw
nościowych dostarczanych do Lwo
wa.

Wiec ten zgromadził kitlka tysięcy 
chłopów, przybyłych z okolicznych 
wsi. (Przyjechali również posłowie 
nowoutworzonego Stronnictwa 
Chłopskiego, a to paezes Dąbski, 
Bryt, Pawłowski, Sanojca i Wójto- 
wicz.

P o  zagajeniu wiecu przez posła 
Pawłowskiego, którego wybrano 
przewodniczącym obrad, przema
wiał pierwszy poseł Dąbski, który 
obszernie wyłuszczył powody swe
go wystąpienia z Piasta, a następnie 
wykluczenia go z  Wyzwolenia. — 
Mówca wskazał na to, że przyczy
nią obecnego ciężkiego położenia go
spodarczego Państwa jest zubożenie 
konsumenta wiejskiego i wezwał ze
branych włościan do łączenia się w

jednio Masowe stronnictwo chłop
skie.

Następny mówca poseł Sanojca o- 
mawiał sprawę akcyzy miejskiej, 
wskazując na to, że instytucja ta, 
która niepotrzebnie podraża ceny 
artykułów żywnościowych w mie
ście, ooecnic utzymywaną je^t przez 
magistrat bezprawnie, albowiem u- 
stawa odnośna wygasła z dniem 1 
stycznia 1926, zaś Sejm dotąd no
weli przedłużając ci ten termin r.ie 
uchwalił. Mówca apelował do ze
branych by w tej sprawie wystąpili 
w obranie nantczonei praworządno
ści i swych własnych interesów.

Trzeci z kolei mówca pos. Bryl 
przedstawił ciekawy opis swych 
wrażeń odniesionych w czasie po 
dróży do Rosji Sowieckiej. Z kolei 
przemaw tali jeszcze pp. poseł Woj
towicz, red. Heller, Jan uotyn i in.

Pio wiecu ruszył olbrzymi pochód 
pod gmach województwa, aby tam 
przedłożyć uchwalone rezolucje wo
jewodzie, lecz silny kordon policji 
niedepuścił demonstrantów. Wobec 
tego zebrani udali się pod pomnik 
Miciciewwza, gdzie wygłoszono kil
ka (mów, poczem rozeszli się w  spo 
koju.

-OX xO-

P o d w y z k a  c z y n s z ó w .
Lwów, 30 stycznia.

Podwyżka czynszów we Lwowie, 
jak donosiliśmy, nastąpi od 1 lute
go b. r.

Podatek od zbytku mieszkanio
wego na cele bezrobocia, uchwało 
ny na ostatniem posiedzeniu R ad / 
irttejskiej obciąża tylko mieszkania 
od 5 (pokoji zwyż. Oprócz- tego 
wszystkie mieszkania —  z wyjąt
kiem lokali fabrycznych — z powo
du podwyżki gminnego podatku 
woducktgowego o 1U0 .procent o* 
trzymały podwyżką o 3 zł. 60 gr. 
na 100 kor. czynszu przedwojenne
go.

Za czynsze w lutym 1926 w/nooi 
mnożnik: A. za mieszkania jedino
izbowe i pokój z kuchnią 6 7 . 2 7 .  —  

B. za mieszkania z  2 do 3 pokoji- 
7 2 .5 2 .  —  C .  za mieszkania z  4  po
koji 7 2 .6 0 .  —  C a .  za mieszkania z 5  
i 6 pokoji 7 6 .8 0 ,  —  D .  za mieszkania 
od 7  połcpjl zwyfc 8 2 . 0 5 .

Za lokale handlowe i przemysło
we 7 2 .6 9 ;  za spółdzielnie robotnicze 
i t. p. 7 2 .6 0 ;  za sklepy (czynsz 
przedwojenny do 1.500 kor.) 7 7 . 8 5 ;  

za sklepy' Jjczynsz przedwojenny 
nad 1 500 kor.) 8 3 . 1 0 ; fabryki 1 0 3 .9 5 .

-xox-

Katastrofa lotnicza pod Wilanowem.
Warszawa. (Tel wt.)

Lotem błyskawicy rozeszła się 
wczoraj po W arszawie wiadomość o 
strasznej katastrofie lotniczej na po
lach Owsiua, koło Wilanowa. Prze
bieg jej był następujący:

O godzinie 10-tej rano por. p lo t 
'Jóizer Kosiński i por. obserwator Ta
deusz Kulbicki, wyruszyli na jedno
godzinny lot ćwiczebny w s t1.>nę 
■Wilanowa. Aparat wykonywał po 
przybyciu na miejsce t. zw. korko
ciąg- Pilot próbował tych cwducji 
Ba. małej wysokości. Skutki były o- 
leropue. Aparat zawadził skrzydłem 
o przydrożny kasztan, którego 
szczyt zerwał, poczerni poszybrwał 
w  bok, wpadł na podwórze zagrody 
gospodarza Franciszka Szymań
skiego. Tutaj uderzył dziobom o 
Ścianę zagrody, którą zupełnie w y
łamał. Jedno skrzydło aparatu zwi
sło, drugie ciągnęło się po ziemi, 
podczas gdy aparat był w ciągłym 
mchu.

W  tym samym momencie wycho
dziła z  chaty 74-letnia m am a Szy
mańskiego Marja. Została ona 
(Skrzydłem aparatu zmiażdżona i 
wgnieciona w  wyłamane ścianę. Na 
ratunek pospieszyli chłopi z sąsied
nich chat i udało im się unierucho

mić aparat.
Por. Kulbicki siedział przywiąza

ny na siodełku, lecz już nieżywy. 
Zginał skutkiem ramy o-rrzymaaej w 
skroń. Po-r. Kasiński leżał pod żeta- 
ziwem aparatu jeszcze przytomny- 
Odniósł on bardzo poważne rany, 
lecz jest nadzieja utflzymania go przy 
życiu.

Zabity por. Kulbicki 07,euił się do
piero przed rokiem i pozostawił żo
nę, k tóra znajduje się w błogasła- 
w-iiomym stanie.

Wykrycie naJużyć w magazynach 
wojskowych w Krakowie.

Kraków, w  styczniu- 
W czasie przeprowadzonej rewizji 

w  kasie i magazynach wojskowych 
szpitala okręgowego w Krakowie, 
władze kcriltnolujące natrafiły na 
ślad wielkich,, nadużyć popełnianych 
w księgach rachunkowych.

W  aferę tą  wmieszamy Sjest, zMarny 
już ze sprawcy ikpt. Zatloukala, Na- 
clium Monderer, oraz z nadużyć po
pełnionych przez kpt. Kohnaua i 
Herzoga. Ponadto prokuratura woj
skowa wytoczyłai dochodzenia 
przeciwko dwom oficerom gospo
darczym szpitala., jako podejrzanym 
o popełnienie tych nadużyć.

Z SALI SĄDOWEJ.

0 człowieku, który w dziwny sposób
uniknął szubienicy*

Lwów, 30 stycznia.
Wczoraj pized sądem akr. kar

nym we Lwowie rozpoczęła się roz
prawa przeciw Zbigniewowi Jaro- 
chowskiemu a  W arszawy, obecnie 
urzędnikowi spółki akc. „Przęmrol" 
we Lwroiwie, z dyplomem wyższej 
szkoły roln. w  Wiedniu, o  to, Iżle w e 
Lwowie w czasie odi czerwca 1919 
do pierwszej połowy 1921 r. jako 
kierownik ekspozytury urzędu 
„Jur" na wscli. Małopo.lskę oraz ja
ko kierownik Ltapi tegoż urzędu 
we Lwowie, a więc jako urzędnik 
państwowy okradł skarb państwa 
na olbrzymie sumy.

W r. 1919 kiedy przez Lwów 
przepływała w ielka liczlb<t jeńców, 
uchodźców i robotników, utworzo
no państwowy urząd, Który miał na 
celu zaopatrywanie tych nieszczę
śliwych w potrzebne dokumenty* 
Pożywienie oraz odzież.

Z czasem urząd ten zreorganizo
wano, centralę przeniesiono do W ar
szawy, poczem podporządkowano 
jej sizereg ęKspozy+ur, których 
działalność obejmowała całą wsch. 
Małopolską z porozmieszczanymi na 
jej obszarze t. zw. Etanami jak w 
Samborze, Tarnopolu itp.

W czerwcu 1919 r. objął funkcję 
kierownika ekspozytury państw, 
urzędu „Jur" na wsch. Małopolsko P 
Zbigniew JarochowskL który po
nadto w e wrrześniu tegoż roku .zo 
stał kierownikiem etapu we Lwo
wie. Piastując te dwa stanowiska 
niezwykle odpowiedzialne dopuścił 
sę szeregu nadużyć, które kwalifi
kują się jako zbrodnia władzy urzę
dowej. Podobna zbrodnia podpada
ła wówczas t. zw. ustawie marco
wej, a zbrodniarz karze śmierci.

P. Jarochowski jednak zdołał wy- 
wnąć się od zadłużonej ka ry  i do-
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pięro po pięciu laikach stanął przed 
sądem, odpowiadając z  wolnej sto 
py.

Stosimki w lwowskiej Ekspazyu** 
rze „Jur’a" były opłakane; nacecho 
wan-e niedbalstwem i złą wola k^  
równika. Nie było kontroli nad flńfr 
niem państwowem. U.zędnicy, kt^ 
rzy oburzali się tymi stosunkami o* 
toczeni byli szpiegami i grożono ^  
w każdej chwili wypowiedzeniein 
posady; byli więc powolni wszelki*11 
wybrykom wszechwładnego szeib

W  szpitalu etapowym odbywały 
się orgje i pijatyki, podczas gdy z3 
ścianą umierali wycieńczeni głodek 
ludzie- i i#1

Obwiniony w  swem zwyrodlnie'j 
mu specjalnymi „względami" obd' 
rzał personal żeński; poddawajac [ 
wszystkie zajęte tam kobiety czl 
stym oględzinom lekarskim, a P0' 
tem wśród śmiechu i kpin wobec 
zażenowanych urzędniozek wypyt!' 
wał lekarzy o rezultat i szczegół) 
oględzin i w in.

Jatochowski wywoził autami 1 
magazynów artykuły sp o ż y w a ’’ 
bieliznę, przeznaczoną dla jeńców 1 
sprzedawał je. W  czasie ewakuadj 
urzędu podczas wojny bolszewicki* 
wywiózł do Poznania na sprzed?
2 wagony tłuszczu, inąkl i bielizn.

Obecnie po pięciu latacr oskarż1, 
myl wypiera się wszelkiej w'iny 
twierdzi, że jpasitępywał wedłt^ 
...udzielonych instrukcji, a rozpor#? 
dzał dobrem Państw a tak jak 
dyktowało .„sumienie!

Pragnie on przeprowadzić dowód | 
Pirawdy w chwili, gdy Kilkanuśc 
świadków' powołanych do rozpij 
wy, rekrutujących się przeważnie 1 
pośród b. urzędników'- „Jura" rzrac3 
inu w tw arz słowo złodziej! DałsZ) 
ciąg rozprawy dziiś.

„Afrykańskie" oszustwo przed sądem
w  W a f s s i s a w i e #

Warszawa. (Tel. ,vl.)
W warszawskim sądzie okręgo

wym rozpatrywano sprawę nieja
kich: Jana Zielińskiego i Karola 
Flecka, b. majora francuskich wojsk 
kolonialnych, oskarżonych o zupeł
nie niezwykłe oszustwo.

Obaj podsądni, diziałajac rzekomo 
z ramienia miliardera afrykańskiego 
Serbinewskiego, poczęli organizo
wać ekspedycję do Sudanu, przy- 
czem kandydatom na wyijazd za mo
rze, ofiarowywali stanowiska „kie
rowników afrykańskich karawan 
handlowych". Kandydat taki muisiał 
być człowiekiem żelaznej siły, nie
skazitelnie:] uczciwości, wypróbowa
nej odwagi no i co najważniejsze, 
miał obowiązek... wpłacenia wpi
sowego w  wysokości 1.000 zł.

Obwieszczenie o werbunku u- 
miieszczo.no w  siedzibie - związku o- 
fioerów rezerwy, skąd posypały się 
liczna zgłoszenia. Zaangażowani po
czynili wszelkie przygotowania do 
podróży, nie mogli się jednak docze
kać wyjazdu.

Poczęto powjątpicwać w wiaro- 
godność okazywany c r przez Zie
lińskiego listów, nadsyłanych rze

k o m o  z  Afryki o d  P- S e rb ia ^  
s k ie g o . ,,1

By ratować sytuację, Z. pito;’1 
swego przyjaciela, p. Stroynowsk*^ 
go, by zaświadczył, iż widział , 
ńiedawnio z miliarderem Serbiriot 
skim w Korstantynopoln. P . Sftro) 
nmyski jednak, gdy dowiedział ^  
do czego przyjaciel zmierza, wy^J 
wił istotną prawdę i zdemaslco^ 
Zielińskiego.

Oskarżony Zieliński tłum aczy ł^’ 
przed sądem, liż sfałszował listy, Pę 
chodzące rzekomo od S e rb in o w ^ , 
igo, gdyż był przed paru laty Pro5L, 
ny przez niego listownie o przysf 
nie do Afryki kiUku energicznych f 
laków. Przeszkodziła mu 
wojna, obecnie wtięc napisał do 
Serbintowskiego z zapytaniem, .  ̂
jeszcze ludzie są mu potrzeb’11 ̂  
by  mieć przygotowany inaterjał 
razie przychylnej odpowiedzi, 
dzął werbunek na własną rękę-

(Major Fileck do wfiniy się nie 
znał.__

Sąd skazał obu afrykańskich
btnyników na 2 miesiaoc wie®11
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Akcja m. Krakowa celem
zatrudnienia bezrobotnych.

. . .  Kraków, 30 stycznia
W dzielnicach przyłączonych dc 

ć ja k o w a  rozpoczęto już roboty 
OKolo czyszczenia kolektorów i
ifnlf.  ’ P « y « e m  zatrudniono kil
08a‘ robotników; co tydzień bedzie 

Pojmowanych dalszych 50.
Celem zajęcia bezrobotnych przy 

aprawie jezdni tramwajowych w 
uau m‘e^c*e spółka tramwajowa 
■v1.wej ł a  pobierać od każdego bile- 

‘u jazd) dodatkowo po 2 gr. przez 
on m,5 f'3 ce Rrezydjum miasta u- 
n r^ 3 .0 r P°datkować rachunki za 
V ?, elektryczny w mieszk. 5 gr. 
nt 1 kilowat. Przyniesie to miastu 

°ło 50.000 zł., któia to suma

pozwoli na zatrudnienie 300 bezro
botnych. W  tych dniach rozpoczną 
się roboty około przedłużenia plant, 
przyczem znajdzie zatrudnienie kil
kuset robotników. Z wiosną roz
poczęta zostanie budowa mcstu ie -  
lazno-betonowego w przedłużeniu ul. 
Krakowskiej. Koszta budowy ma 
pokryć w połowie rząd a w poło
wie miasto. Na ten cel wstawiono 
do budżetu gminy m. Krakowa ną 
r. 192ó kwotę 400.000 zł.

Rządowe kredyty uzyskane z fun
duszu rozbudowy miast, użyte zo
staną na budowę dalszych domów 
mieszkalnych i baraków dla bez
domnych.

-xox-

„Żółta" waluta.
Lwów, 30. stycznia. 

ip ifSt ?a sw *ecle kraj, w którym
ani *ita niguy dotąd nle u,e9ła

* nJ dePreciaciiito -  °d 
wni . ż<,dne wojny, zaane re
na „• nigdy nie zdołały w niczem 
Wałl ‘ą. wPłynąć i jej kurs poddać 
Deio^L.001* k  dzisiejszego Euro- 

j  yka wyaać się to musi zupel- 
lak ;n,eJ?.raw(fQPodobnem, a jednak 
od *>sS1: • walulai 0 której mówimy 
dren^ł w.lel{ów nigdy na włos nie 
kł<4 1 n!e zaznała tych wszyst-
Wvi„Przei^ .  od których żaden bez
wiliza •• lMały* P^niędz naszej cy- 
w oit'’1 lie zdołał się ustrzedz

BÓ tMSŴ g0 lstnienia- 
nie iPL-e Plenląaz, o którym mowa,
włainł ”P,atyJ — choć takim jest
nazwać J,egA°  ko,or- PieniSdz ter,
®n Dlnni.H °  L. ió ltym “’ gdyi i08t 
■.tapl* -em oh*A^klm. Nazywa się 
h,i ’ a zródlosłów jego’ pocho- 
m ia°d ,s ł° wa Induskiego „tola" -  
cją srebra ° n ^ow*em Pewna 

wipitÓŻ dw tael w ciągu swego 25•ekoweorn icfnlAnl. .___Rdv .Wj8 °  istnienia faktycznie ni- 
le /a ł żadnym . f!uktuacj°m  nie pod- 
Isłnui1 00 naic>ekawsze nigdy nie 
lcrox w postaci bitej monety. Ile- 
Du#,„ * wano S° w  tej formie
nie™ w . obieg, a próbowano 
lat t i T~ P3erwszy raz temu tysiąc 
Sie i ' , ro^ taka próba kończyła 
czatŁ-12 »Tael“ jak był od po- 
p0 4U. . odłaukiem  srebra, tak nim 
mipeL -dzień Pozostał i stele prze

5 ZKU|g ur IfO CO ph  h a n lr A u n rp h  i

Teatr, f lra it  i t m t i
Aa Stanisława Augusta

{Napisał Ludwik Bernacki Tomów 
Wydawnictwo Nakładu Narodo

wego im. Ossolińskich).
LWÓW, 30, stycznia, 

p d e r a t u r a  dramatyczna dawniej 
®«ki niepodległej _  pisze we 

s ^i>Ie autor -- czeka dotąd na 
^ e g °  rponiografistg. Odnosi się to 
^równio do czasów przed ot war- 

:ir Pierwszej publicznej sceny 
!r .do okresu na s tę p ia ć  ego p0 tej 

ac ie  (1 7 6 5 )“.

\ J  ri>eatirae i jego literaturze pisało 
piw • 'n^zycb uczonych i badaczy, 
tętn '•ednak nie zajął się dotąd syp>- 

tyąanem rozpatrzeniem repertuaru 
p.( ’1cz;nego epoki stanisławowskiej, 

^rwiszym .jest właśnie dr. Ludwik 
rnacte, zasłużony dyrektor Os- 

ki/i'neUrri’ ncizomy i światły krytyk, 
i zTyt Nr uidu olbrzymiego
^a^Uigwjącego ha najwyższe uzna

na podstawie żmudnych poszu- 
’an, prowadzonych z iście bene-

skarbcach państwa lub miasta. Mi- 
Ijony Chińczyków nigdy go nie wi
działo — a mimo to spełnia on 
cudownie funkcje pieniąaza.

Rzecz w tern, że cały obrót pie
niężny w Chinach odbywa się tylko 
za pomocę czeków. Czeki te wpły
wają do banków, któremi cały kraj 
jest gęsto obsiany i codziennie o 
gedz. 3 po południu banki między 
sobą foziiczają się, a różnice na 
.plus" albo „minus" wyrównywu- 
ją owemi odłamkami srebra — ta- 
eiami. Właściwie więc tael służy 
jedynie jaku pienięd? między ban
kami. Publiczność nim wcale nie 
operuje, lecz tylko jego idealnem 
wyobrażeniem, wypisanem na czeku

System ten pozornie skompliko 
wany, jest w praktyce prosty i wy
godny, Wymaga tylko ogromnej 
ilości banków. Tych jesi też w Chi
nach mnogość ogromna: po kilka 
na każdej ulicy. Praictyczności tego 
systemu nie przeszkadza również, 
źe w Chinach istnieją krocie róż- 
nyoh „H eli" — każda bowiem pro
wincja i każde miasto ma swój 
własny „tael”, w dodatku różnej 
wagi i różnej próby. Sprawia 10 
pewien kłopot chińskim buchalte
rom bankowym, ale nabrali już 
takiej w prawy, że z pamięci prze
prowadzają wszystkie potrzebne 
kalkulacje.

Popierajcie celo Towarzystwa 
Szkoły Ludowbj.

dykty ńską cierpliwością przez wiele 
br., ina podstawie materjatów i źró
deł do dziejów «eatru i literatury 
dramatycznej, zestawia autor pełny 
repeintuair utworów scenicznych, z 
któremi zaznajomiło sięi społeczeń
stwo polskie w drugiej połowie 
XVIII wieku, przedęwszys,tikiem za 
Pośrednictwem reprezentacji teatral
nych w Warsźawie. Olbrzymi ten 
materjał ujął dr. Bernacki w  formę 
zapisek, starająic się w nich zebrać 
wszystkie sziczegóły dotyczące daj 
bej sztuki, a więc daty wystawień, 
teksty drukowane i rękopiśmienne, 
nazwiska autorów lub tłumaczy, 
nazwiska aktorów i artystów, ro
dzimych i obcych, lliteraturę przed
miotu, au 5 ówdzie W'ąltki literackie
i t. ip. SkrzęM e też przy tem usiłuje 
zaznaczyć stopień oryginalności u- 
tworu, względnie dotrzeć do jego 
właściwego źródła. Autor podkreśla, 
ze minio wszystko, nie można było 
calikowiciie sprostać zadaniu, węku- 
1 . tego pozostał jeszcze pewien, 
nieliczny zresztą', odsetek trtwprów, 
obcego niewątpliwie pochodzenia, 

orych źródła są dotąd nievy śle
dzone. „Łącząc i spajając — czyta-

Powodzenie i koniec statku rotorowego^
Lwów, 30 stycznia.

Jesrcze przed rokiem rozpisywały 
się wszystkie dzienniki niemieckie 
o wynalazku swego ziomka Flett- 
nera. Głosy dzienników nie chcia
ły się wcale uspokoić, że to znów 
Niemiec, który wynalazł rzecz, mo
gącą spowodować daleko idące zmia
ny w żegludze. FJetrner wybrał się 
też w drogę propagandową, przy
bywając bo Gdańska, by pokrzepić 
tym wynalazkiem ducha patrjotów 
tamtejszych Pochwałom nie było 
końca. 1 cóż się dzieje? Po roku 
już nic nie słyszymy ani o wyna
lazcy ani też o wynalazku, dowia
dujemy się jed nak ciekawych szcze
gółów. Wynalazek okazał się nie
praktyczny. Nikt nie dawał frachtów

na przewóz tak, że utrzymanie te
go siatku stało się ciężarem dla 
towarzystwa. Należało szukać mo
żliwości zdobycia środków na o- 
płacenie załogi. Prasa niemiecka 
początkowo nie jasno pisała o tej 
sprawie, później dawała do zrozu
mienia, źe dzieją się skandale, aż 
w końcu się wydało, że urzędzono 
kabaret i bar na statku. Poiicja 
portowa musiała wkroczyć, aby po
łożyć te* sprawie kres. Tak, jesz
cze przed rokiem, Flettner stał u 
wyżyn swej chwały, a po roku po
szedł on i jego wynalazek (jakkol
wiek przed kilku laty wynałazł je
szcze przed nim jakiś Łotysz po
dobne rozwiązanie prawa Magnusa) 
w zapomnienie.

-xo ox-

Praca przymusowa w Bułgarji.
Lwów, 30 styieTnla.

Jodyna w Europie, Bulgarja utwo
rzyła i utrzymała dotąd pr/jmus 
pracy zbiorowej, oiparty ma tej sa
mej podstawie, oo obowiąide >wa 
służba wojskowa. Osiem miesięcy 
pracy obowiązuje każdego obywa
tela, który inie odbywał służby W oj
skowej. Rezarwisiów obowiązuje 
tytko 10—30 idrii pracy w roku. P ra 
wo o pracy przymusowej aostało ul 
chwalone i wprowadzone w Buł
garji w  r. 1930. W  pierwszym roiku 
stanęło do pracy 10.750 osób, w  1931

38.000 osóo, w  1933 — 38.754, w 
1924 — 16.100. Większą, część pracy 
i idzasu poświęcono ua na roboty pu
bliczne — budowę szos i tras owianie 
tarów kolejowych.

W, r. 1933 wybudowano w ten 
sposób 2.170 km. dróg 1 torów kole
jowych; inaprawlono 73.780 km. Uło
żono nowe szyny kolejowe i napra
wiono tory ma przestrzeni 14.346 km. 
w t. 1934. iPlozatem wybudowano 
awie stacje lotnicze, hippodron, te
atr narodowy.

Reforma kalendarza 
gregorjańskiego.

Lwów, .10 stycznia.
1 owarzyst v\ o reformy Kalendarza 

w Nowym Jorku, zamierza przedło
żyć Lidze Narodów .projekt wpro
wadzenia w r. 1927 nowego kalenda
rza „Księżycowego", któryby miał 
zastąpić obecny kalendarz gregor
iański. Według tego .projektu rok 
składałby isię z  13 miesięcy po 4 ty
godnie. Każdy miesiąc liczyłby je
dnakową ilość dni, kftóreby miały 
zawsze learną datę. Poniedziałki na
stępowałyby zawsze 1, 8, 15 i 22 
każdego miesiąca, wtJRii 3, 9, 16 i 
33. Miesiąc linzynasty, nazywałby się 
„Trecember". Wątpić należy, czy 
i Jga Narodów izgodzii się mia‘ iten pro
jekt reformatorów- kalendarzo
wych.

Okruchy.
POŻYCZKA AMERYKAŃSKA.

Finansistów z Ameryki 
kiwały się głowy... 
uchwaliły dać pożyczkę, 
już jest plan gotowy.

♦
Doskonale mają być tej 
pożyczki WSfiunki!
Będzie pieniądz =  będzie b u fe t! 
Poleją się trunki!

♦
Mógłbym o to się założyć 
nawet bardzo drogo, 
że warunki doskona łe!..

lecz w tem sęk: Ola kogol?
Zetsr

O K U LIS TA
d r . Leon G  r  u d e r ,  ordynu|« 

przy ul. Romanuwlczu 7, 2& « 
od godziny 12-1, 3— 5

my dalej wr przedmowie — w ten 
sposób piśmienmistwo nasze z tw ór
czością Europy, kierowaliśmy się 
zasadami krytyki, przede wszy st-
kiefrt zaś poczuciem, że objawy za
leżności od: prąidów i wpływów o- 
gólmo-europejiskich czynią każdą, ma 
wet podrzędną, literaturę młeresn- 
Ćącą a tem .samem pozwalają jej za
jąć właściwe stanowisko w dzie
jach kultury świata".

W  repertuarze maszyni istnieje 
spora ilość sztuk anonimowych. Kil
kanaście z irtiich włądzyl dr. Ber- 
naciki do twórczości niektórych au
torów, reszta „może posłuży za te
mat do istudijów innym pracowni
kom, którym śmiemy zalecie .prze- 
dewszystkiem uzupełnienie dorobku 
ks. Bohomolca, głównie iia zasadzie 
metod, użytych przez Lucjana Mali
nowskiego".

Każdy, kto ' wie jaka praca jest 
„wyrębywanie pierwszych ście
żek” w materiale tak mało. znanym i 
tak olbrzymim, uchyli czioła przed 
naprawdę impomującem dziełem dra 
Bernackiego, ziamknięltem w dwu 
potężnych tomach o blisko 1.000 
stron druku! Stanie się też ono nie-

tsbęditem dla .każdego badacza dzie
jów naszego teaitru i jego literatury 
i będzie istotnie etapem więcej mż 
przygotowawczym, oraz krytyczną 
•podstawą dla ws^eohistioninie pajętej 
maniografjL o repertuarze scenicz
nym polskiego Wieku Oświecenia.

W fejletomie dziennikarskim tru
dno podkreślić wszystkie niLocenione 
wartości monumentalnej pracy dra 
Bernackiego. z której piśmiennictwo 
nasze może być dumne. Zw racany 
tylko pokrótce uwagę ua nie, z ra
dością witając fakt pojawienia się 
takiego wydawnictwa, które jest 
punktem zwrotnym w badaniach ie- 
atraliów polskich.

Nla najwyższe pochwały zasłuży
ło Ossolineum, kierowane znakomi
cie w  dziale wydawn i czym przez 
dr. Łempickiego i dyr. Tęczvow - 
skiego za wydanie Itak piękne, nie
mal luksusowe, znakomitej pracy 
dra Bernackiego; druk, układ, pa
pier, reprodukcje, składają si.ę na 
całość, która zwłaszcza dziś, w cza
sach tak ciężkich, naprawdę imponu
je jako dzieło nia .skalę naprawdę 
europejską zakrojom.

A ntur Schroeder.
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Ministrowi oświaty do pamiętnika.
Lwów, 30. stycznia.

Onegdaj jednemu z nauczycieji 
szkół średnich skraaziono z przed
pokoju pałto. Ponieważ było to je
dyne i ostatnie palto, przeto chcąc 
przyjść do szkoły, musiał sobie — 
od drugiego pożyczyć. A ponieważ 
minęły te czasy, kiedy w poźycza- 
nem palcie można było chodzić 
całą zimę, więc i to trzeba było 
oddać: Szczęściem znalazł gdzieś 
w lamusie starą kurticę akademicką 
i korzystając z łagodnych dni, przy
chodzi w kurtce do szkoły.

Kiedy się go zapytałem, czy ku
pi sobie palto nowe, odpowiedział:

 £0

Pensja moja wynosr trzysta kil
kanaście złotvch, a palto kosztuje 
400 złotych. Gdvoym chciał Kupić 
na raty musiałbym przoz 8 mie- 
sięce spłacać po 50 zł. A ponieważ 
na wiosnę muszę kupić buty więc

— No ale przecież kiedyś pan 
palto kupić musi.

— Zapewne, mam nadzieję, że 
kiedyś mi podwyższa pensję i 
wówczas zafunduję sobie palto.

— Zostawiłem go w tej błogiej 
nadzieji. Krzywdzić człowieka jest 
niesprawiedliwością ale odbierać 
mu nadzieję — uważałbym za 
zbrodnię. K.
ox--------

Skarga inż. Sosenki przeciw
polskiej linji lotniczej.

Lwów, 30 sty rana . 
W  dniu 4 'b. m. przed Sąaem O- 

kręgjw ym  w W arszawie1, rozpatry
wana była sprawa przeciw Polskiej 
Linji Lotniczej o odszkodowanie.

[Przyczyna sprawy była okolicz
ność, 5ż skarżący, inż. Sosenka w 
ub. t. uległ wypadkowi samoloto we
mu, przyiczem odniósł obrażenia cie
lesne-

Ponieważ inż. Sosenlio jest pierw
szym i jedynym pasaże,em polskiej 
lindii lotmiczaj, który w  czasie pod“ó- 
ży oaniósł obrażenia cielesne, a roz
prawa sadowa nad wypadkiem nie
wątpliwie nasuwać może różne re
fleksje, które mogą mieć doniosły 
wpływ na kształtowanie się i roz
wój łotAiotwa handlowego u nas, 
ciekawem będzie zastanowić się- nad 
przyczyna wypadku- 

W Polsce jak wiadomo, istnieją 
dwa Towarzystwa komunikacji po
wietrznej :

1. Od r. 1922 Polska Linia Lotni
cza, która obsługuie linie W arsza
wa - Kraków, W arszawa - Lwów, 
Warsziawa-Gdj ńsk, Kraków-Lwó w, 
Kjraków-Wiedeń, i od r. 1925 Towa
rzystwo „Aeio“,

Oba te Towarzystwa nie miały 
przez cały 'czas swej działalności 
ani jednego nieszczęśliwego w y
padku.

Co było powodem tego wydarze
nia ?

W myśl przepisów' wszysydch 
linii lotniczych na całym świecie 
każdy z pasażerów' winien przypi
sać się przy star cie i lądów<m®u.

Po wypadku z, inż. Sosenko oka
zało się, iż nie był przypasany i to 
było jedynie przyczyną, że przy 
rapitownem zetknięciu sie samolo
tu z zliemią uderzył głową w leżący 
obok twardy przedmiot.

Bezpośrednio po wypadku oglą
dali -uszkodzony samolot przedsta
wiciele władz- i prasy, przyczaił 
stwierdzono że uietylko miejsce (ha- 
jutaji pi/cznaczone dla pasaż c'ów, 
ale nawet żadna z szyb nie uległa 
najmniejszemu uszkodzeniu.

Wypadea zatem Inż- Sosenki był 
spowodowany jedynie nieostroż 
m/ścią samego pasażera i bezwarun
kowo nie może być precedensem dla 
wysnuwania niekorzystnych wnios
ków' o bezpieczeństwie komunikacji 
powietrznej.

Porównać go bowiem można do 
wypadków zdarzających się na ko
lejach, gdy pasażerowie mimo zaka
zów i ostrzegawczych tablic w y
chylając sic? rozbijają głowę o przy
drożne semafory, alho wyskakując w 
biegu na sropnie wagonów dostają 
■się pod koła pociągów.

-o.x xo-

KRÓTKO I WĘZŁOWATO.
Lwów, 30 stycznia.

Pod Łowiczem znajduje się szko
ła rolnicza. W szkole tej pracuje 
17 profesorów i 16 uczniów. l)o 
dyspozycji szkoły jest folwark a 
wszystko to razem przynosi defi
cyty.

Po warszawsku. Dwaj lekarze z 
Łęczycy kupili sobie w Gdańsku 
po 50 cygar. Na celnej komorze 
zgłosili lojalnie towar i prosili o 
oclenie. Urzędnik zabrał cygara, 
celem oclenia ich — w Warszawie. 
Po pięciu miesiącach otrzymali o- 
rzeczenie karne skazujące ich na 
252 zł grzywny.

*
Właściciel laboratorjum chemicz

no-farmaceutycznego rek*amował 
wynalezione przez siebie karmelki 
na kaszel. Ponieważ zachwalanie 
tych karmelków nie podobało się 
władzom sanitarnym, oskarżono go 
i skazano na grzwnę 100 zł.

♦
Miss Fannie Hurst dostała za na

pisanie krótkiej nowelki 50.000 do
larów. Za jedno słowo wypada 25 
dolarów. Czy u nas można dostać 
obiad za jedną nowelkę?

Rek milczenia. Mussolini posta
nowił ogłosić rok 1926 — rokiem 
milczenia, W tym czasie on sam i 
jego ministrowie mają się powstrzy
mać od wszelkich mów i wywia
dów. Zamiast tego obiecują pra
cować. Kogo jednak w tym czasie 
bez gadania powieszą lub zastrzelą 
na ulicy— o tern również ani słowa.

4=
Wybuch Ra Cytadeli warszawskiej

w r. 1923 kosztował skarb pań
stwa około 123 miljardów marek. 
Po przeliczeniu na złote po kursie 
1 zł. =  50.800 marek straty wy
noszą 2 i ‘/3 miljona. Przyczem 
członek Najw. Izby Kontroli stwier
dził, że te przeliczenia nie są ści
słe, gdyż rachunki w składach amu
nicyjnych prowadzono nieprawi
dłowo.

Nagie przedstawienie „Zatopione
go dzwonu" G. Hauptmanna po
stanowił urządzić sobie zw’ązek 
przyjaciół kina, będący v bliskich 
stosunkach z monach ską propa 
gandą nagiej kultury. Na kostjumy 
nie wydano nic, gdyż artyści grali 
w strojach naturalnych. Policja 
wmieszała się jednak i skazała 
przyjaciół nieubranej muzy na 150 
marek grzywny od sztuki.

K u r je r  lite ra c k i.
Jkazały się .Wspomnienia my 

śl'wskfe“ gen. Bronisława Crębczew- 
skieja. Redaktor „Przeglądu My
śliwskiego* Juljusz Ejsmond w swo
jej recenzji o książkach znakomite
go podróżnika tak pisze o Grąb- 
czewskim-myśliwym: „Grąbczewski 
jest nietylko nieustraszonym bada
czem ludów i krajów nieznanych, 
ale świetnym obserwatorem przy
rody, urodzonym mysnwym, umie
jącym podglądać tajemnice dzikiego 
zwierza na wolności". (Nakład Ge
bethnera i Wolffa Cena Zł. 4.)

Znakomity kompozytor i muzy
kolog. K Opieński ułożył wierszem 
opowieść sceniczną na temat oby
czajowy z epoki renesansu pulskie- 
go p. t. „Jakób Lutnista*. Opo
wieść ta w formie opery, skraca
jącej się z dwóch aktów i epilogu, 
jest wynikiem studjów autora nad 
muzyką polską XVI. wieku. (Na
kład Gebethnera i Wohlffa. Cena 
Zł. 150.)

Dramat fantastyczny Josego Zor 
rilli p. t. „Don Juan Ttnorio", 
grany od r i924 z niesłabnącem

powodzeniem na scenie Teatru N* 
rodowego w Warszawie ukazał sili 
w pięknem wydaniu ilustrowane*® 
książkowem, nakładem Gebeihn<” 
i Wolffa. Świetny, kcngenjal" 
przekład poety Stanisława Miła*** 
wskiego czyni z tej książki praw, 
dziwą ucztę intelektualną, to 
zapewne spotka ją to samo zasł**1 
żone uznanie, jakiem darzyła dtf 
mat publiczność teatralna. (Ce**' 
Zł. 5 )

Książka Ferdynada Goetla P«J
„Przez płonący Wschód", kto^ 
pierwsze wydanie przyjęte W{?, 
z zapałem przez krytykę i pub* 
czność, wyszła obecnie w wydal*'* 
drugiem, bogaio i pięknie ilustf®1 
wanem. (Nakład Gebethnera i W®1 
ffa. Cena Zł. 10.)

Ukazały się dwa nowe totfp 
„Bibljotek1 Uniwersytetów Lud® 
wych i Młodzieży Szkolnej* Nr. 23ł 
nowela Piotra Choynowskiego p- 
„Pokusa* i Nr. 234 „Wybór p0* 
żyj" Mikołaja Sępa Szarzyńskitf1 
w wydaniu Ign. Chrzanowskiej 
(Cena Nr. 233-25 gr., Nr.234-40g*

-OK XO-

W ia d o m o ści z  k iflfiii
X Ceny białego pieczywa obniżo

ne zostały w  W arszawie 28 b. m., 
a to  z 1 zif. 10 gr. do 1 zŁ za kilog/. 
— a bułki z 4 i poi gr. do 4 gr.

X Zaoszczędzenie 2 mtlj&.iow 
rocziiie. Kasa chorych miastu W ar
szawy, prowadził 8 własnych aptek, 
oraz wytwórnie specyfików i o- 
szczędza przez to około 2 milionów 
el. rocznie.

X Skazanie ziemianina raousfc i 
mordercy. Przed sadem apelacyj
nym w W arszawie staw ał 27 b. m. 
33-letni ziemianin, Jan Baranowski 
■syn. zamożnego ziemianina z Kujaw, 
właściciela majątku Przybranowo 
z pod Włocławka — oskarżony o 
podstępne zabójstwo w celach zy 
ska sąsiada swego obywatela ziem
skiego Kamińskiego. Baranoiwiski 
piilyiznał się do wmy, następnie u- 
dawał wariata. Sąd okręg, w  Rów
nem skazał go na 10 lat więzienia. 
Na skutek orzeczenia lekarzy psy
chiatrów sąd apelacyjny w  Lublinie 
uniewinni Baranowskiego ii naka
zał zamknięcie go w zakładzie dla 
obłąkanych. Od wyroku tego odwo
łał się prokurator do sądu apelac. 
w W arszawie, k tóry onegdaj, uzna
jąc Baranowskiego za zdrowego na

umyśle, skazał go za zabójstwo ?> 
5 lat ciężkiego więzienia. Na wfl" 
sek prokuratora sad zarząozii 
resztowanie Baranowskiego, kt®” 
zamiast powrócić do zakładu dla  ̂
bląkanych w Kobierzynie. P ó ^  
drował do więzienia w  W a rsz a i^ '

X Sąd dpiaźny w Wilnie '•I „ 
30-letniego Franc. Dacznlka na 
śmierci1; Dacztnik na zaułku tidzkj 
chciał ;pozbawi'ć życia posterunk* 
w ego Mokrawskiego, zadając r1 
nożem szereg tiężkficli ran. Wyt°j 
śmierci -został wykonany, ponte^. 
P. Prezydent Wojoiechowski nie 1 
łaskawi,' Dacznika.

X Samobójstwo groźnego baiuP 
ty. W lasacli Pirużańskicłi, p o d ^  
ostoitoLej obławy, ujęto groźjfj 
bandytę Bmila Bossaka, który ™ 
kona! licznych napadów rabuh^j 
wycii i kradzieży. Biossak usiło-w 
zbiec, przytrzymano- go jednak i e, 
kortowiano pod strażą. Prowadź®® 
środkiem szosy, zauważył leża*? 
na gościńcu kawałek kosy — 
niósł go magle i poderżnął sobie tir 
dlo. Usiłowano go ratować i eaW'1̂ 
ziano do szpitala w miasteczku , 
gdzie jednak po kilku cnwilach zB*, 
z (powodu 'wielkiego upływiu kf'vl'

 xo ox-

+  W Czerniowcach w ykryto 2 
bandy fałszerzy banknotów dola
rowych. Wyrabiali oni dolary od 1 
do 100. Falsyfikaty miały byc 
sprzgdawane w Polsce. Przedlsię- 
biorstwo to finansowało ldillku kup
ców czerniowieckich, którzy po 
wykryciu bandy uciekli. Na czele 
bandy stali Frydel MeLinger i Mor
dko Talizman.

+  Olbrzymia kradzCer. W drodze 
do Londynu skradziono łotewskie 
obligacje państwowe wartości no
minalnej 900.000 funtów sztęrlingów.
Obligacje, które należą do pewnego 
banku, zapakowane by ły  starannie 
w  kufrze. Numery' obligacji sąi zna
ne i zakomunikowane zostały urzę
dom policyjnym na całym świecie.

+  Włamywacz — jubilerem. —
W  Wiedniu uwięzliono niejakiego 
Juljusza Morawsky’ego, pochodzą
cego z Budapeszty .znanego w ła
mywacza, który za pieniądze, zdo-

Zc- ś w ia ta -
byte przy włamaniadłi, zuiużyJ ^  
bie sklep jubilerski, którego ^  
tość oceniono na 3 miliardy kO* 
austriackich.

+  Krupska, wdowa po 
przybyła 26 b. m. do Berling- ^26 b. m
Dzienniki tandejsize donoszą, że . 
ostatnim zjeźdrie pa'tji komun^^ 
cznej w Moskw,e Krupska prze^j, 
wlała przeciw komitetowi ceB-\jj 
nemu partji i popierała ofPlożŵ  
petersburską. Po zwycięstwie ^  
mitetu centralnego pobyt KrutP-*®!. 
w  Moskwie stał się niem ożl^^  
Chciała ona wyjedhać do ArgU1; 
podobnoi rząd ar,gielski odmówi*,, 
w-'izy. Z sowiockicl izróaei nrż r̂ 
w-ycli donoszą natomiast, ż f  ^ 
ska wyjechała do Niemiec ce^ 
towania zdrowia . $

1- Ludność Budapesztu w ^ 05' 
becnie 950.000 osób.
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Podatek majątkowy wyniesie tytko 
407 milj. zł.

(Telefonem od naszego korespondenta).
zł., która to suma rozłożona ma być 
w ten spo-sób, że na rolnictwo w y
padnie 150 mili zł., na wielki prze 
mysł i handel 188 milj., drobny prze-

xj Warszawa, 29 stycznia.
.. a dzisiejszem posiedzeniu komi

ki skarbowej udlbyło >siiQ trzecie 
czytanie projektu noweli do ustawy 
o Podatku majątkowym. Ustalono 
M-sokość pouatku na 407 milionów

mysł i handel 69 milj. zł.

-xo OX

Sprawa reformy adrnihistrauji państwowej
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 29 stycznia.
Przewodnictwem premiera 

rzymskiego Odbyło sięj dziś po- 
enie komisji dla reformy admi- 

ct ^  Państwowej, w1 iktórej u- 
°zYli PP. Michał Bobrzyńskl,

^ Piski i sen. Kasznica. Jalk się do

wiadujemy komisja rozpatryw ała 
materiał jaki napłyną! dotąd w 
sprawie reformy administracji w 
poszczególnych dziedzinach gospo
darki państwowej. Powzięto też 
pc\pie konkretne wnioski w tym 
kierunku. ...

H?ąd
-ox xo-

węgierski oskarżony o współudział 
w aferze fałszerskiej.

TvSl!!aMSZt’ S - '■ (A w .) Sytuacja 
wnętrana na Węgirzech zaotsórzy-

odh^f atlacarB'e- Unia 28 bm. w  nocy 
^  y n się zebranie przedstawicieli
nyclf n Ch stf0nnictw opozycyj-
wv«" ,,TlaSano sic szczegółowego 

Wietlcnia afery fałszerskiej. Pod
n  ano., ^  rz9du Bethelna nie moi-
* J ^ ać za zdoUly Prztnro- 
| j rPT^la sprawiedliwego śledztwa.

Wnicy Państw. Instytutu Karfo- 
Pin, ^ ra'] udział w  fałszowa-
Pocztf ’̂ rc fhiansowaue przez 
4 0 0  h ! ' | ^  Ostzczęd. do wysokości 
Waji koron. Fałszerze otrzymy-
a fał^aSZT>orty w miin‘ S!pr’ zas ra|n-,
Qe banknoty były wywozo

Somatycznych.

«e »»»•„ 7 ------------J „ j  nraiu
d^.,k? ,llce w  kufrach kurjerów

Dzisiejsze posiedzenie parlamentu 
węgierskiego miało przebieg bardzo 
burzliwy. Mówcy opozycyjni w y
stępowali ositro przeciwko rządowi 
Bethilena. Poseł socjalistyczny Far- 
kas, oświadczył, że pobłażliwość 
rządu względem fałszerzy jest kary
godna, a jeszcze gorszem jest obe
cna tendencja 'tuszowania tej hanie
bnej sprawy. Podczas mowy tego 
posła odzywały się głosy pod adre
sem rządu „dymisjonować44. W od
powiedzi swej premier Bethlen za
przeczył kategorycznie temu, jako
by istniał jakiś związek pomiędzy 
fałszowaniem banknotów francus
kich i podrabianiem banknotów, cze
skich.

-xo ox-

Rewizja austrjackiej taryfy celnej ?
de^Vlede‘1’ 29' L ,tPAT-  *’Die stu n * donosi z kół parlamentarnych,
fckob;
*a bjr
^ run t0

V austriacka taryfa celna mia- 
Poddana w njbliższym czasie

wnej rewizji. Pokazało się
tar^TWicie’ że nisIJe stawki austr* w y*y celnej utrudniają rokowania
g Sprawaoh handlowych. P o w ż -  
2 e nie taryfy celnej Pozostaje tak

ty zwiąak,u z, projektem zawarcia

traktatu handlowego z Niemcami, 
który równać się będzie nieruai un;i 
celnej. W razie jeżeli to nastąpi, 
wszystkie obecnie istniejące irak-a- 
ty handlowe zostaną wypowiedzią 
ne. leżeli zainteresowane państwa 
nie zobowiąż t się do udzielenia 
Aiusitrji typli koncesji, które jej przy
znają Niemcy w traktacie handlo
wym.

■^ALKA o  YYPl YWY w  „k u r je - 
(T RZE POLSKIM”.

Gefonem od naszego korespond.)
Warszawa, 29 stycznia.

^  ^ rz ą d  Twa Akc. „Prasa44, które 
_ btlaje „Kurjera Polskiego44 zwołał 

a bm. walne zgromadzenie ak- 
onarjusizy. W ubec zgłoszonego je- 

protestu rejentatoego przez 
rupę akcjonariuszy zgromadzenie 
e doszło do skutku. Opowiadają, 

gp grom adzenie to chciał wykorzy- 
sls sw y°h celów p. Gędziarow- 
^  Bogdan, kierownik koncernu 

ertheima, który dążył do ftpano- 
ania administracji pisma.

pil a w a  DLA WSZYST
KICH UCZELNI WYŻSZYCH.

, Warszawa, 29. 1. (PAT.) Senacka 
^rniisja oświaty J kultury postano- 
\Y Padać do wiadomości ministra
1 ' i 0. P. powziętą przez: komisję 
, -ńje, aby słuchaczom zwyczajnym 
r„ f  -'Twistym) wolnej wszech ticy 
ią względu na to czy ma-

touturę czy nie, min. wyznań i o-
r , laty udzieliło ulg wojskowych na 

Ze słuchaczami państwowych
4 kół akademickich.

Sędzia Stranzman skazany 
na 3 miesiące aresztu.

(Telefonem od naszego Korespond-) 
Warszawa, 29 stycznia. 

Dziś odbyła sie w sądzie okręgo
wym i uzprawa przeciw sędziemu 
śledczemu Stranzmanowi, który 
przez zaniedbanie odpowiednich 
środków ostrożności umożliwił u- 
oieczkę znanego komunisty komisa
rza Leszczyńskiego- Sąd wydał wy 
rok skazujący! Stranzmana na trzy 
miesiące aresztu i złożenie urzędu 
sędziego.

 oo——
WĘGIERSKO - SOWIECKIE TOW.

HANDLOWE.
Budapeszt, 29. 1. (AW.) Bawi tu 

delegacja sowiecka, która przybyła 
w  sprawie utworzenia węgiersko - 
sowieckiego Tow. Handlowego. Ro
kowania w  tej sprawie są już na u- 
ko ńczeniu. Ustalona została kwota, 
którą wpłacić mają obae strony po 
połowie, a mianowicie 100 tys. do
larów. Siedzibą j  owarzystwa bę
dzie MbśfrWa. W ęgry spodziewają 
się dużych korzyści z eksportu do 
Kosj płodów rolniczych i tkanin.

Polska przyjęła zaproszenie do prac 
nad rozbrojeniem Europy.

Genewa, 29. 1. (PAT.) Delegat 
Polski przy Lidze Narodów min'. 
Sokal złożył dziś w sekretariacie 
generalnym Ligi Narodów notę, w 
której komunikuje w  imieniu rządu

polskiego, że Polska przyjmuje za
proszenie Rady Ligi do wzięcia u- 
działu w  pracach komisji przygoto 
wawczej do konferencji rozbroje
niowej.

-xo ox-

Liczba bezrobotnych wynosi ponad 35b.347 osób
Warszawa, 29. 1. (AW.) W ostat

nim tygodniu stycznia liczba bezro
botnych powiększyła się w calem 
państwie o 13.567 ^sób. Ogólna licz
ba bezrobotnych w dniu 24 b. m. 
wynosi 355,347 osób. Zapomogi ze 
skarbu państw, pobieia 176.274 osób.
TYSIĘCZNY TŁUM BEZROBOT

NYCH ŻĄDA PRACY. 
Warsżawra, 29. 1. (AW.) Dnia 29

b. m. w południe pod Biurem Pośre
dnictwa Pracy utworzył się pochód 
bezrobotnych w liczbie półtora ty
siąca osób. Delegaci bezrobotnych 
udali się do Rady Miejskiej, grupa 
zaś drobna przepuszczona została 
przez policję przed gmach Prezy
dium Rady Min., skąd wysłano de
legację do Władz Naczelnych z żą
daniem pracy i zapomóg.

BADANIE ADMINISTRACJI 
W WOJSKU.

Warszawa, 29. 1. (PAT.). W związ
ku ,z .referatem p. Midialstóego o 
sprawozdaniu Najwyższej Izby; Kon
troli Państw a w  sprawie administra
cji wojskowej, komisja budżetowa 
postanowiła, by. podkomisja zapor, 
znała się z całym materjałem, doty
czącym zagadnień, poruszonych 
przez p Michalskiego, by w min. 
spr. wojsk, sięgnął do źródeł takich 
jak umowy, rozkazy, protokoły itp. 
Prace te  przeciągną się jeszcze do 
przyszłego tygodnia.

CMP-----
NOWY REGULAMIN EGZAMINÓW 

DOJRZAł OŚCL
Warezawa, 29. 1. (PAT .). Minilster 

oświaty p. Grabski wydał rozporzą
dzeni e wprowadzające nowy regu- 
lanun egzaminów dojrzałości, ważny 
z dniem I marca. W eutug tego regu
laminu egzaminy, dzielą się nac 1) 
zwyczajne, 2) rozszerzone i 3) egza
miny dla oksternistów.

FRANCJA ROZPOCZNIE NOWĄ 
WOJNĘ W SYRJL

Paryż, 29 1. (AW.) „Pet. P ar.44 
donosi z Rabatu, że komisarz franc. 
w Syiji wydał już wszystkie zarzą
dzenia do wiosennej wyprawy prze 
ciw powstańcom. Ofenzywa ta rozi- 
poc/nie się 15 kwietnia.

„W GOŁĘBNIKU"
Ign. Nikorowicza w Teatrze Małym.

Lwńw, 30. stycznia.
Już od dawna teatry polskie za

mierzają wznowić tę prześliczną, 
owianą słonecznym humorem ko- 
medję Nikorowicza, którego ktoś 
słusznie nazwał polsitim Niccode 
mnn Publiczność nasza w ostatnich 
czasach znudzona zagranicznymi 
fabrykatami sc^ncznemi, pragnie 
sztuk lekkich ouabule nie mającej 
nic wspólnego z różnymi trójkąta
mi małżeńskimi i brudnemi tajem 
nicami buduarowemi, czem też tłó- 
maczy się niezwykłe powodzenie 
sztuk Niccodemiego, Szaniawskiego, 
Katerwy i innych. „W gołębniku44 
Nikorowicza to właśnie taita prze- 
słoneczna, radesna sztuka napisana 
z ogromnym talentem i świetną zna
jomością sceny. Będzie ona z po
wrotem przywitana gorąco przez 
szeiokie i cesze teatralnej publicz
ności, która n&ptwno trumnie bę
dzie spieszyła na przedstawienia 
tej ślicznej sztuki. Reżyserję prowa
dzi poraź pierwszy Hanna Bihńska- 
Czarnowska, doskonała artystka, 
która ostatnio odbywała studjafre 
żyserskie we Francji i w Niemczech,

hA prasy w Wiedniu.
Wiedeń, w styczniu.

'Bal prasy byw a w e wszystkiaK 
wielkich miasmch punktem kulnu- 
nacytinym karnawału Lwowskie 
bale prasy, jakkolwiek zazwyczaj 
najwspanialsze i najbardziej repre
zentacyjne % całego sezonu, nie mo
gą jednak dorównać w świetności 
barom prasy, urządzanym w W ar
szawie. Jednakże i te bledną w po
równaniu z opisami balu prasy wie
deńskiej „Concordii”, — nazwanej 
wielMem świętem reprezenitacyjnem 
karnawału przez prasę wiedeńską, 
która poświęca im Cale kolumny 
druku.

Bal odbył się w wielkim domu 
koncertowym, przy udziale człon
ków rządu z prezydentem związfcu 
na czele, całego cfiała dyplomatycz
nego, świata naukowego, artysty
cznego, przemysłowego, finanse 
wego i t. d. Kompozytorowie wie
deńscy ofiarowali szereg nowych 
kompozycji modnych tańców. Panie 
otrzymały w  upominku ozoo me 
wydawnictwo, zawierające w ybór 
wierszy miłosnych dawnych poe
tów. W  sprawozdaniach z balu w y
mieniono wszystkich wybitniejszych 
uczestników zebrania i opisano 
szczegółowo toalety wraz z  poda
niem nazwisk dam

R ó żn e .
— Nowa wystawa Towarzystwa 

Przyjaciół Sztuk Pięknych otwartą 
zostanie dnia 31 b. m., o g. 11 w  poł. 
Bio-ą w  niej udział większą ilośnjia 
prac art. - malarze: Feliks W ygrzy- 
walski (szkice do fresków), Maria 
Wodzicka (pejzaże z Grecji), Ma- 
rjan Ruzamskę Witold Rożen (gra
fika), Rudolf Indruch, Marja Gutko
w ska (grafika) oraz wielu innych.

— Wychowankowie Bursy im. 
Dekerta we Lwowie odegrają we 
wtorek 2 lutego br. w  sali Towarzy- 
sta Strzeleckiego ptzy  ul. Kurkowej
1. 23 “Jasełka44 w 4 aktach a 5 od
słonach. W  czasie przedstawienia 
przygrywać budizfie własna muzyka 
wychowanków. Początek przedsta
wienia o goaiz. 6 wieczorem.

— Zawody lotników wciskowych 
postanowiły urządzić ministerstwa 
spraw zagi anicznyuh: polskie, cze
chosłowackie i rumuńskie. Lot od
być się ma na przestrzeni 4250 ki 
lometrów. Ma się on zacząć i skoń
czyć w Pradze-

—■ W Stanach Zjednoczonych pa
nują silne mrozy. W Nowy m Jorku 
było dziś 17 stopni zimna. Wodo
spad Niagary zamarz! zupełnie po
stronie Sfamów Zjednoczonych.
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K R O N IK A .
STYCZEŃ D ziś: rzym. kat. 

Martyny p., gr.-kat. 
Anto ny ja.

Ju tro : rzvm.-kao 
C. Starozap., gr.- 
kat. N. D. 2 po Boh.

REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH.

TEATR WIELKI
Sobota 30 bm. o £ 30 popoł. „Świerszcz 

za kominem". Przedstawienie dla mło- 
dzieży.

Souota 30 bm o 7 30 wiecz. „Kre
dowe Koro-. Premjera.

N iedziela o 3 pop. „Nietoperz". Ce
ny zniżone popołudniowe.

Niedziela o 7 30 wiecz. „Trubadur". 
Gościnny występ Stanisława Gruszczyń
skiego.

Poniedziałek .Kredowe Koło".
TEATR NOWOŚCI.

Sobota 3u bm. o 3‘30 popoi „Pan 
Minister". Ceny zniżone popołudniowe.

Sobota 30 bm. o 7-30 wiecz. „Mar- 
jetta".

Niedziel- o 3.30 pop. „Wilki" Ceny 
znizo..e popołudniowe.

Niedziela o 7'30 wiecz. „Medaljon 
Prababki".

Poniedziałek „M arjetta". 
REFLR1UAR TEATRU MAŁEGO.

Sobota .Hau-Hau".
N iedziela o 4 pop. .Urwis" (ceny po

pularne)
N iedziela o 7 30 „Hau-Hau‘ .
W torek o 4 pop. „Urwis" (ceny po

pularne).
W torek o 7 30 „Hau-Hau" (ostatnie 

przedstawienie)
t;'V  f t  t

CO GRAJĄ DZISIAJ W KINIE:
Apollo: „Skandal" romans, „Musisz 

być moją", kom
Chim era • „Tydzień miłości" dramat.
Law: „Odwieczny promień" miłości
Pałace: „Miłość zaślepia" „Strach ma 

wielaie oczy".
  oo------

— Teatr WielKi porw tarza dziś na 
popołudniowe przedstawienie, dla 
młodzieży szkolnej sztukę Dickensa 
„Świerszcz .za kominem" pod świet
ną reżyseria p. Kasińskiego. — Wie;- 
czorern premiera wspaniałego poe
matu dramatycznego Klabunda: 
„Kredowe Koło“. Inscenizacja tego 
oryginalnego dramatu, który scena 
lwowska wystawca pierwsza w 
Polsce — zapowiada, się nadzwyczaj 
interesująco i budzi w mieście ogól
ne zaciekawienie.

— Teatr Nowości daje dziś na 
popołudniowe przedstawienie po ce
nach zniżonych, jedno z ostatnich 
przedstawień komed|ji „Pan Mini
ster". — Dziś i yutro wieczorem po
wtórzona będzie w dalszym ciągu 
komedia W arskiego ,.Medalion Pra
babki".

— Dw a osratnie gościnne występy 
znakomitego tenora Stanisława 
Gruszczyńskiego nastąpią w  nie
dzielę wieczór w  operze „Trubadur" 
i we wtorek w  operze „Carmen", na 
które kasy teatrów  sprzedają jite 
bilety po cenach zwykłych.

— „Nietoperz", opera komiczna 
Jana Straussa dana będzie w  n»e- 
dzfrclę w  Teatrze Wielkim nu popo
łudniowe przedstawienie po cenach 
zrażonych w premierowej obsadzie 
ról.

— „Noc Antonji", sżampańska 
s/tuka Lengyiela, ciesząca się re- 
kordowem powodzeniem na nasze) 
scenlie wystawiona będzie nieodwo
łalnie po raz ostatni w  Teatrze No
wości w  niedzielę na popołudniowe 
przedstawienie po cenach zniżonych 
z mistrzowską odtwórczynią roli ty
tułowej- P. Leonją Barwińską

— P , Marceli Sewilski, którego 
stan zdrowia znacznie się polepszył, 
wystąpi w  przyszłym tygodniu w 
operze „Zygfryd". O diniu przedsta
wienia zawiadomią komunikaty.

CZAS ODNOWIĆ PRENUMEr 
kATĘ NA LUTY 1926 R.

Prenumerata „Kurjera Lwowskie
go” wynosi miesięcznie: we Lwo
wie 4 zł 50 gr., z  aostawą w e Lwo
wie i w całej Polsce 4 zł. 80 gr., za 
granicą 6 zł. 50 gr. Dla urzędników 
państwowych 1 nauczycieli 3 zl.

Piosimy Szan. Prenumeratoa ów 
o najrychlejsze nadesłanie prenu
m eraty przekazami pocztowemi, ce
lem uregulowania nanładu i uniknię
cia przerw y w w y s y iC e  „Kurflera 
Lwowskiego”.

*
Wszelkie kwoty pod Ldresem Ad- 

mihistratji „Kurjera Ługowskiego" 
p nasyłać należy przekazem poczto- 
wym, aż do poeania nowego nume
ru P. K. 0. - -  Pieniądze przesyłane 
na dawny numer P. K. 0.. nie będą 
uznane.

 co-----
M&Jttia, że . .

, częste powracania do 
iej samej sprawy zdolne jest jednak prze
konać najoardziej opornych.

są nimi nasi kupcy, którzy ciągle jeszcze 
nie rozumieją, iż nie opuszczanie cen nie
których artykułów i brak odpowiedniej re
klamy jest również przyczyną zastoju ich 
interesów. Trzeba koniecznie zniżyć ceny 
artykułów dawniej nabytych, trzeba zacząć 
kampanię reklamową, tylko niech ta re
klama odpowiada istotnie prawdzie. Nie 
jest frazesem, iż reklama jest dźwignią 
handlu, o czem doskonale wie zagranica 
Prawdziwy, dobrze ułożony i kilkakrotnie 
podany anons, który przeczyta kilkadzie
siąt tysięcy osób musi trafić swoje. Firma 
przypomni się pamięci klientów, zarekla
muje towar o godziwych cenach, zachęci 
do odwiedzania lokalu. Bezczynnością nic 
się nie zrobi a stare firm y zabije sprytny 
przedsiębiorca, otworzywszy nowy skłep 
i świetnie go zareklamowawszy. Handel 
nasz dźwignie się, tyiko zacznijmy coś 
robić!

rn.
 &e— -

— Uroczyste święto* Dzień 2 lu
tego (wtorek) jest świętem moczy- 
siem. W  dniu tyra zamknięte będą 
wszystkie urzędy państwowe oraz 
wszystkie sklepy.

— Wielka Reduta Teatralna na 
dochód budowy „Domu Aktora” we 
Lwowie w dniu 1 lutego br. w  sali 
kinoteatru „Pajace" będzie nieza
wodnie, najwspanialszą atrakcją o- 
becnego karnawału. Prace nad przy
gotowaniem artystycznego 'progra
mu, na który JUjzjł się artyści) wszy
stkich działów są w  pełnym toku. 
Bilety w  cenach bardzo przystęp
nych do nabycia w  gmachu Teatru 
Wielkiego w dawnej kasie Teatru 
Małego.

— ,.Bai Lotniczy”! Tematem roz
mów ostatnich dni i zainteresowa
nia sfer towarzyskich — Jest Bal 
Lotniczy, zapowiedziany na dzień 1 
lutego b. r., w  salach Kasyna i Koła 
lit. - a it„  a urządzony staraniem 
Wojewódzkiego Komitetu Ligi O- 
brony Powietrznej Państw a w e 
Lwowie. — W ytworna i ochocza 
zaoawa w  pięknie udekorowanych 
salach Kasyna — zapewniona. Dwie 
muzyki (wojskowa i Kordika) przy
grywać będą do tańców, które pro
wadzić bidzie' dr. Lbbhardt, a go
spodynie balu zaopatrzyły bufet po 
królewsku. — W szystko to prze
mawia za wzięciem' udziału w  tej 
wykwintnej zabawie.

Zaproszenia imienne otrzymać 
można w  Woj. Komitecie LGPP., 
gmach W ojewództwa, I p., od go
dziny 9 do 13-tej.

— Reduta Kostiumowa. W  ponie
działek dnia 1 lutego r. b. odbędzie 
się w  sarach „Sokola-Macierzy" 
„Reduta kostiumowa z kotylionem11. 
Początek o godzinie 10-tej wieczo
rem.

Z targu.
Lwów, 30 stycznia.

Ceny nabiału: 1 1. mleka 30 do 
40 gr., 1 kg. masła 5 do 6 zł., 1 kg. 
sera 80 gr. do 1-20 zł.

Jaja PO 15 dc 20 gr.
Jarzyny: 1 kg. ziemniaków 10 gr.; 

buraków 20 do 25 gr?, marchwi 25 
do 30 gr., cebuli 40 do 50 gr., kapu
sta po 10 do 20 gr

Owoce: 1 kg- jab łek  30 gr. do 1 
zł., cyrryny po 10 do 20 gr. sztuka, 
pom arańcze PO 45 do 50 .gr 

 oo-----
— Stow. „Gwiazua” urządza 31 

b. m„ we Własnej sali przy ul. Fran
ciszkańskiej 1. 7, „Uroczystyl W ie
czór” łcu uczczeniu 63 rocznicy po
wstania styczniowego — z łaska
wym współudziałem Pp.: Józefy 
Spaczyńskiej, dyir. W ojciecha Smo- 
lickiego i Chóru „Echo - Macierz”. 
Orkiestra amat. „Gwiazdy" w ystą
pi pod batutą p. prof. K Abratow- 
skiego. Członkowie Kółka amat. o- 
degrają poemat diam atyczny w  1 
akcie A. Urbańskiego ip. Ł: „Dramat 
jednej nocy”. — ^Blilety wcześniej 
niabywać można w cukierni Wp. F. 
Pitołaja, ul. Łyczakowska 1. 11, zaś 
w  dniu uroczystości przy kasie w 
Stowarzyszeniu, od go-teiny 1 I-tej 
do 1-szej w  południe li! od godziny 
5-tei PO południu.

— Towarzystwo metapsycbiczne 
im, J. Ochorowicza zaprasza swo- 
doh członków na posiedzenie tygo
dniowe, które odbędzie się w  ponie- 
diziałeK, dnia 1 lutego, o godzinie 
19-tei wiecz., w  lokalu przy ulicy 
Ossolińskich 1. 15, parter, na prawo. 
Na iporządku dziennym referat p. 
Stefana Mokrzyckiego p. Ł: „O te
lepatii i jasnowidzeniu na podstawie 
najnowszych badań”.

— Związek Akad. Młodzieży Zje
dnoczeniowej urządza w sobotę 30 
Lm. o godz. 6.30 w sali Domu Akad. 
ul. Królewska l  7 wieczór dysku
syjny na tem at: Ugoda polsko ży
dowska, a Zjednoczenie. Goście m i
le widziani.

— Walne zgromadzenie lwowsh 
Izby adwokatów iktbędzie się dziś, 
30 b m., o g 4 po poł., w  san  ra tu 
szowej. Na porządku dziennym mię- 
dizy innem u 1) sp ra w a  Projektu
wprowadzenia p r z y m u s u  notarial
nego dla aktów prawnych na tere
nie b. zaboru austriackiego; 2) spra
w a ustosunkowania się do projek
towanego ujednosiajnienia ordyna
cji adwokackiej dla całego państwa 
polskiego; 3) sprawa projektowa
nego zniesienia Izby adwokatów w 
Przemyślu i Samborze; 4) wynory.

— „Bartel Turaser”, emocjonują
cy dramat, osnuty na tle życia ro
botników, w 3 aktach, F. Langman- 
na, napisany oryginalnie, a w ysta
wiany ongiś za dyrekcji ś. p. T. Pa
wlikowskiego w Teatrze Wielkim, 
zostanie odegrany z okazji 56-tei 
rocznicy 1-go strajku drukarzy lwo
wskich. w salj własnej „Ogniska”, 
ul. Ptekansika 1. 18, w niedzielę, 31 
stycznia, o godzinie 7 wieczór. — 
Przedstawienie poprzedzi krótkie 
przemówienie przewodniczącego 
organizacji drukarzy', Andrzeja Ku- 
syka. — Nowe dekoracje malował 
art. - malarz, Karol Zajączkowski. 
Reżyseruje M. Lech. Bilety wcze
śniej do nabycia codziennie wieczo
rem w  kantynie drukarzy, Piekar
ska 18, w  podwórzu.

— Aresztowani onegdaj za de
monstracje w  jednej z  r edakcji czte
rej Legjonści, którzy stanęli w  o- 
bronie obrażonej czci Marsz. Pił
sudskiego został, wczoraj wypusz
czeni na wolność.

Cc się siało w mieście7
— Nagły zgon. Dnia 27 bm. * 

P rz e c h o d z ie  ul. Łyczakowską zmarf- 
nagle na udar serca Jan Tokarski 
lat 21, urzędnik; prywatny, zam. Pw 
ul. Uibouz 1. 5.

— Pożar piwniczny. Dnia 28 hm-- 
powstał p ożar ' piwniczny .przy ^  
Pańskiej I. 18 wskutek ro z g rz e b  
nia rur wodociągowych przez rmP 
terów zajętych na polecenie właści
ciela realności dra Ign. Schwarza- 
Strajż pożarna ogień ugasiła.

— Pożar sklepowy. Dnia 28 bm 
o g e d z . 20 przy ul. Kazimierzów 
skilei 1. 25 powstał ogień w  składzk 
papieru Hermana Falka. S p ło n i  
większa ilość papieru i przyboró* 
szkolnych. Pożar powstał wskutek 
nieostrożnego obchodzenia się z  0 '  
gniem. W ezwana straż pożarna o 
igień ugasiła.

— Aresztowano Stefana DmyteJ 
kę, robotnika bez stałego miejsc- 
zamieszkania za oszustwo. Sprzeda! 
oin Michałowi Jawoiskiemu, gospo
darzowi z Rudy Kotłowsksifcj po’* 
Złoczów 2 obrączki mosiężne jakc 
złote za 30 zł.

— Kradzieże i włamania. Dnia 27 
bm. między godz. 21 a 22 nieznany 
złodziej dostał się za pomocą dobra
nego klucza do klasztoru SS. BaZJ" 
ljanek przy ul. Potockiego 1. 95 1 
Skradł większą ilość gai dercbJ 
damskiej wartości 275 zł. — Dnia 26 
bm. o godż. 11 do sklepu żelazneg( 
Wolfa Rubinfelda przy ul. Chocim- 
skiej 1. 9 przyszła nieznana kobiet*5 
w zamiarze kupna towaru i w c-za' 
sie chwilowej nieuwagi kupc‘ 
skradła w  rulonie po 50 gr. — 40 zł 
poazem zbiegła. — Za kradzież 
materiałów budowlanych przy p! 
Kalickim 1. 12 aresztowano Józe-fi 
Rosenmana, lat 24, zam. przy id 
Obertyńskiej 1. 7. — Dr.ia 28 bm. a' 
resztowano Annę Dynek, służącą 
lat 16, k tóra skradła na szkód 
swego chjeboaawcy Józeia Krebs3' 
zam. przy ul. Inwalidów 1. 19 
200 zł,

WIELKA SENZACJA "
DLA MIŁOŚNIKÓW TAŃCA!

Pon, łd r i r łe l  d n ir  1 lu tego  1926 Ksią^ 
Karnawału zawiła do Lwowa i  udzie 
audjencji w  n iebyw a le  p iękn ie  przystrojonym  
salach k a w ia rn i „RENESANS" na w ie lk ie j ZA
BAW IE W ENEllK  EJ z tańcami, urządzon- 
staraniem S trze lców  Polskich w e Lw ow ie 
dochód przysposobienia rezerw.

Sztab jego w postaci pięknych a r t£  
s te k  i a rty s tó w  p o c zy n ił Jnk n a jd a le j M y  
przygotow an ia  celem uprzyjemnienia eh*1' 
tym, którzy t łu m n ie  przybędą na powitan* 
Księcia Pana

D w ie o rk ie s try  koncertew ać będą b jj 
p rze rw y do godz. 3 w  nocy. Ceny i i  • 
n ie  pŁdw yiszone . Trzy konkursy lańc ■' 
do których stanąć mogą ty lk o  amatorO 
Jako nagrody dla zwycięzców wyznaczy 
komitet au tom ob il, kon ia  i fla szkę  liki®n 
baczewskiego.

Z cywilnej kanceiarji Księcia Karflj 
wału zawiadamiają nas, ze uroczysto’ , 
rozpocznie się o godz. 8 w ieczorem . Stf° 
spacerowy.
K om ite t Nocy W eneckie j S trze lców  Polsk*6**

H u m u r .
JEST 7 A JUCIE.

—  T rzieb a  a i w ie d z ie ć ,  m o ja  d r o ^ '  
ż e  u n a s  w b iu r z e  P o  c a ł y c h  d n i ^  
mówi s ię  t y l i  o  o  red u k cji

— To ślicznie. Przynajmniej tnRC 
za ięo ie  i czas prętfeej zleci.

WRÓG MONARCfflZMU.
— Jak mogłeś, mężu, upić isię 

strasiznde?
— Zapomniałaś chyba, dubżJcO’ 

dziiś przygadają Tnzy Króle—
— Więc cóż z tego?
— A ja należę doi zaciekłych ^  

gów monarahizmu.
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Kurjer ekonomiczny.
i koport polski przez Gdańsk.

t;nia 25 b. m. naładowano 858 wa- 
on6w towarów z Polski na oikręty 

Gdańsku, w  tem węgla 354 wa
gonów, cukru 37, zboża 110, drze- 
Va ^57 wagonów. Na przeładowa- 

n*e Czeka w magazynach gdańskich 
Jeszcze 12 wagonów cukru, 150 w a
gonów zboża i 704 wagon, dizewa- 

Ożywienie na łódzkim rynku 
^wełnianym  coraz większe. Zje- 

tam wielu kupców z Tam o
wa, Rzeszowa, W arszawy i Wilna. 
^-Przedaż uskuteczniano za  gotówkę 
1 na weksle.

Znaczniejsze zakupy niauuiak- 
y poczyni! na targach łódzkich 

zedjstawiciel wiedeńskiej firmy 
łptPenlandłSche Aktiengesel!schaft“. 

OWary tc idq głównie ma W igry, 
« Pkc^luwji i na Bałkan 

Zjazd polskich Izb handlowych 
^począł obrady 27 b. m. w Kato- 

Dr^ Lwowska Izbę handlowo- 
ę .m7’s ôw3 reprezentował p. Ska
ta n ° Pt) za?aiieniu zjazdu odczy- 
.. u » - mo zjaizuu związku przemy- 
or Ŵ w Polskich, domagającego się
l7 h fSu 'eSzeniu ustawY o jednolitych 
. chi handlowych i przęmysło-
U7n -iW Câ e-i Golsce. Powitano z 
Cr„ant,eTn mYńl Koopeiatywy z re- 

-eniuntami przemysłu zaohod- 
: 1 1 Południowej Polski. Urzędu- 
tnw*^ f* obrano Izbę w Ka- 
do v af h’ P nia 29 b- m- przyjechała 
hanm3 ic czeska delegacja .Izb 
czvd}0Ap'Vl1 * kpefCSeafeoJl gospodar- 
'Ucwy i ^dencje  porskich Izb hau- 
l óższ^ i ^mietrzają do nawiązania 
CWnu • stosunków handlowych z 
lownr^mi r d*a u^ w ienia wymiany
l o w a T '  ^ dl°w o " ptwemy'
lecio n Katowicach wydała przy- 

a cześć czięskicr gości.

^ W ó ^ n u i J ĄTK °W a  NA PRZE
WÓZ MATLRj a ł Ów  d r z f w -
7 NYCH.

zamierzonej rewizji 
W sto-rum uM dch aw i» * X
Wyk-n ê Ja Koleji Państwo- 
tarv?a’ ZaTrû lza wprowadzić nową 
yL„,„ . wyjątkową na przewóz 
Przie^ii/u ^laterjałó'W drzewnych w 
RotaiJ j  calowagcnowya:i z 
ofenn QO m riu  w Galacu i Braile.

E-?̂ u, mmr-
lrr°rskich NadśródziemrUo-

mieri^!61 ̂ aitl? taTy ŷ wyjatlkowe za- 
Ywrii erekcja Koleji Pańsitwo-
Cyich a rh X ° r adZIĆ d!a na,'stępują- ^  artykułów w  obrocie polsko-
Popi m* 01: or surowych, lnu, ko-
U o \v r5 ^ iny jutowej oraz w yr m ów  
Dl?.esvn-!̂ yCl' " i konopi w 
Ava£.( i Ca waig0,T,0Wyich ' P ó f-
hh S S C OTa'z na W w f e  me- 

w  Przesyłkach półwago-

m o w ^  pR oS R *  O PO ZW O M .
n n. . WOZU ROPY.

f f l S n  - m - ^ e^taw icie!e Zw. ^ u c e n t o w  ropy we Lwowie, ^
C i m  m' ? f ersfcwic Wzemysłu i 
4 f i  podT ' <i °  wyw6z dalszych
C r ?  *T' ' v
bvtr, ™0’ aby ropę ‘9 możnaj p  wywozić pray ulgowych stiw - 

celnych.
^ a jw ię k s z e  rafinerie krajowe u- 

zajją, że zezwolenie na dalszy 
n0r ° f  l0lpy 2 Po,S!kii — sparaliżuje 

matny rozwój naftowego przc- 
nysłu przetwórczego.

ak się dowiadujemy, minister- 
rzn ^ P ^ ^ y s i u  i handlu nie zasmie- 
ro^£?I>Jeir?ć dalszego wywozu su-
te*m b r“.kuWc ego W kraju. Wobec 
ł0 o wywóz -opy ma nia-
u widokow powodzenia.

GIEuDA LWOWSKA.
Miimo’ ożywionych obrotów na 

Gieidzie warszawskiej, zebranie tu
tejszej Giełdy odbywa się nadal 
iprzy ospałym nastroju. Transakcje 
zawiera się w małych ilościach, nie
raz pc kilkanaście tylko sztuk w  pto-. 
szczególnych akcjach. Więk;zem 
zainteresowaniem ceszg się jedynie 
akcje Chybie, które kupowano po 
kursach silniejszych i niedostatecz
nej podaży. Pozaiem ceny innych 
papierów bez zmiany. Dla akcji han
dlowych i bankowych zapotrzebo
wania niema- Tendencja utrzymana. 
Usposobienie słabe-

,Kołowane. Chadorćw 4.85 4.90 
4.95, Chybie 3.30 3.35, Cegielski 8.— 
7.—, Gazolima 0-95, Oilkos 0 76, Rak
szawa 0.55, Teop 2.75.

OBROTY PRYWATNE.
Tendencja niezmieniona. Usposo

bienie spokojne. Obroty słabe.
Dolar ameryk. 7-32 do /.34, doi. 

kanad. 7.12 do 7.15, kor. czeskie 
0.23 do 0.23 jedna ósma, leie 0.03 do 
0.03 ;i pół, fradk franc. 0-29 do 029 
i pół, frank szwajcar. 1.45 do 1.50, 
funty szterl. 34.00 do 34.40.

Z ło to : 20 Ikar. 28-80 do 29-00, 2C 
frank. 26.80 do 27.00, 20 mark. 33 00 
do 33.30.

Srebro, kor- austr. 0,56 do 0 58, 
5 kor. 3.00 do 3.10, floreny 1.50 do 
155, iruble 2.45 do 2.50, kopiejki za 
rubel 1.20 do 1 25.

GIEŁDA ZBOŻOWA.
Zastój w  obiatach giełdowych i 

poza giełdowych. Na giełdzie doko
nano egzekutywmego kupna fasoli 
kras ej refowanej po cenie 2950 zł. 
loco Skała nad Zbiruczem. Tenden
cja utrzymana. Usposobienie słabe.

Pszenica krajowa biała 29.00 dio
31.00 zł. Pszenica krajowa czerwo
na 32.00 oo 33.50. Żyto małopolskie
18.00 do 19-50. Jęczmień małopolski 
browam. 18.50 do 19.50. Jęczmień 
małopolski pastewny 15.00 do 16.00. 
Owies małopolski 20-00 do 21.00. — 
Ceny szacunkowe.

n a d e s ł a n e .
B > T T I 1 V Q B ^ R A

BALSAM NA ODCISKI
usuwa radykalnie bez bolu uporczywe 

nagniotki i zgrubiałe nasKórki.
Skład i wyrób: 693

Apteka M. ETTINGERA
LW dw, plac G0ŁUCH0WSKICH,

Walka z Darwinem.
Lw6w, 30 stjcznia.

Z zapałem, godnym lepszej spra
wy, przedsięwziął były przewodni
czący Ku-Klux-Klanuf karany za l i 
czna przestępstwa Young Klerk, Swia 
tową kampauję przeciw Darwinowi,, 
Poświęca on na ten cel olbrzymie 
sumy i chce założyć w tym roku 
biura propagandowe w Kanadzie, An 
glji, Australji i we wszystkich mia 
stach StinAw Zjednoczonymi. Cen
trala znajdować się będzie w Ąt 
lancie, gdzie zbudowano kompleks 
budynków kosztem pół miljona do
larów. Wielką rolę w działalności 
propagandowej odgrywać bęazie 
fadjo. Emisarjusze Clarka wyjadą 
już w lutym z Ameryki do krajów 
Europy z listami do partji faszysto
wskich i ludowych.

W

Czytajcie

L

KURJER SP3P.T0WY.
ZNIESIENIE DYSKWalIEIKACJI 

TADEUSZA RUCHARA.
W yrok Wydztiału Gier i Dyscypli

ny Polskiego Związku Piłki Nożnej 
dyskwalifikujący, między innymi, 
także p. Tadeusza Kucnara o Kapi
tana związkowego PZPN-u, wywo
ła! wielkie poruszenie w całym pol
skim świecie sportowym. W tej 
sprawie zajęliśmy najzupełniej ob
iektywne i wyczekujące stanowi
sko, za które wyrażono nam ogól
ne uznanie.

Obecnie wedle informacji w ar
szawskiego „Kurjera Porannego11, 
podobno PZPN, ma znieść dyskwali
fikację p. T. Kuohara, ponieważ, jak 
się Okazało, T. ikiuchar w inkrymi
nowanym czasie nie stał na czele 
sekcji piłki nożnej Pogoni, więc tem 
samem nie może odpowiadać aa jej 
działalność. Gdyby się sprawa rze
czywiście tak przedstawiała, to  w 
takim razie pachopność PZPN, w 
osądzaniu ludzi tak  zasłużonych jak 
T. Kuchar, byłaby równoznaczna z 
władaniem dyskwalifikacji przez naj
wyższą magistraiture piłkarską na 
siebie 1 sw e kierownictwo krakow
skie.'Nie przesądza my czy Wyd ział 
Gier i Dysc. role miał istotnie dusz
nych powodów do wydawania dys
kwalifikacji.

Z tego wszjflstkiego, dziwi ras je
dno, czemu dotychczas Kraków nie 
ogłosił zarzutów przeciw T. Kucha- 
rowi i czemu ukrywa powodj w y
roku — kiedy już nikt nie ukrywa, 
że mia już dosyć krakowskich dzia 
łączy i ich metod.

Kurjer Radiowy
PROGRAM RADJOKONCERTÓW 

j u c t  c L a , l ż .

Berlin (5051. Godz. 20.3u. Wieczór 
Otto Reutera.

Barcelona (325). Godz. 22.00. F a r
sy wal Wagnera.

Rzj m (425). Godz- 20.40. Koncert 
lekkich utworów.

Tuluza (441). Godz. 22.00. Koncert 
wokalny. Koncert mstrunrentatayi 
Tazzbamć

Zurich (515). Godz. 20.30. Wieczór 
rozmaitości.

Wiedeń 1(530). Uroczyste o tw ar
cie nowej stacji nadawiazej mia Ro- 
senhiige!.

Praga (385). Godiz. 20.40. Revue 
operetkowe

Londyn (365). Godz. 20.40. W y
kład kapitana W arda p. t. Tybet, 
kraina niebieskiego maku i szkarła
tnego rododendronu.

Gzsęści składowe do budowy apa
ratów  i gotowe aparaty kupuje się 
najtaniej w  firmie K1NOFOT, Lvróvr, 
3-go Maja l la .

W WALCE Z POLAMI LODO
WEMU

Wielkie pola — ba, całe góry lo
dowe, które płynąc z prądem 
morskim, stanowią Wielkie niebez
pieczeństwu dla żeglugi morskiej — 
(przy pomimamy tragiczną zagładę 
„Titanica") oddawma są przedmio
tem licznych siudjów żeglarzy. Flo
ta  handlowa Stanów Zjednoczonych 
'wyposażyła ostatnio całą flotyllę 
statków w  najrozmaitsze przyrzą
dy, dozwalające rozpoznać /daleka 
niebezDieczeństvro. Zadaniem tych 
statków jest czuwanie mad polami 
lodowemi i w tym celu zaopatrzone 
są w Uioone scdcj© nadawcze, przs’ 
pomucy których rozsyłane są sy
gnały ostrzegawcze statkom, zmie
rzającym w  kierunku niebez
piecznym.

 00—

„Lwowskie Towarzystwo Łyż
wiarskie” donosi: Z powodu nieko
rzystnych warunków atmosferycz
nych Zawody o mistrzostwo Rolsk. 
Związku Łyżwiarskiego na rok 
1926 zostały przesunięte na 6 i 7 lu
tego b. r.
BADANIE K3I\G POLONJI WAR

SZAWSKIEJ.
W edle doniesień ae sfer miarodaj

nych, skarbnik Fulonji warszawskiej 
p. Żółtowski był specjalnat delego
wany do Krakowa z księgami Kiubu, 
gdzie dokonanie ścisłej rewizji i kon
troli. Celem ostatecznego załatwie
nia i wyświetlenia tej sprawy, ma 
w  najbliższym czasie przybyć do 
Warszawy, specjalny delegat PZPN. 
który raz jeszcze przeprowadzi ba
dania na miejscu.

NARCIARSKIE MISTRZOSTWA 
CZECHOSŁOWACJI. 

Zawody narciarskie o mistrzo
stwie Czechosłowacji, udbęda się od 
8 aa 14 lutego w Nowem Mesie w 
Tatrach. P rasa czeska zapowiada 
udział najlepszych zawodników cze
skich, niemieckich (z HDW), dalej 
przyj? zd Jugosławian i Polaków. 
Zeszłoroczni zwycięscy Willy Dick 
i Frautz Douth również zapowie
dzieli swój udział. Z zawodników 
polskich zapowiadają Czesi, udział 
Fir. Bujaka, T. Zeydla, Muckenhrun- 
na, Karlai?), Schielego (zapewne A- 
leksander) i iH. Bednarskiego. Wię
cej z  'zagranicy nie będzie nikogo. 
■ ■ ■ M B m n n n H B i
W I E J S K I  T E A T R  W I E L K  I 
Poczgtsk przedstawień o godz. 7*a0

Sobotć 30 stycznia 19Ż6.
Po raz 1-szy Nowość Po zaz 1-szy

iCv*edowe k o ło
(,KREIDEKRE1S“)

Poemat dramatyczny w 5-ciu aktach — 
wedle chińskiej legendy — Klabunda.

OSOBY:
Oza.ig-Haitang Hańska
Pani Czang, jej matka Płłlerowa
Ozar.g-Ling, jej b rat Pellński
M<, mandaiyn Żyteckl
Ji-Pei, jego żona, pierw

szego stopnia Rasińska
Pao, książę Stępowski
Czu-Czu, sędzia Fertner
Czao, sekretarz sądu Szosland
Tong, właściciel herbac. Kalinowski
hołożna 
Kulis I 
Kuiis II
I-szy żołrierz
II-gi „
m-ci
IV-tx „
Woźny sądowy
Oberżysta
Poeta
Mistrz ceremonji
Policjant
Gejsz
Urzędnicy sądowi

Rowińska 
Kuczyrkitwicz 
Relski 
Bielecki 
Czaki
Przy stawski
Neuman
Dobrski
Lewicki
Rzęcki
Wierzbicki
Czaszka ** * 

gejsze, puoiiczność
dziecko, policja, żołnierze

Reżyser: Eaward zyteci
 OP-----
 OO-----

TEATR NOWOŚCI.
Pet ̂  tek o godz. 7*30.
Sobota 30 stycznia 1925.

M a r |  © t t a
Operetka w 3-ch aktach R. Bodanskyogo 
iB.Hardt-W ardena. Muzyka W ahera Kollr 
Tłómacz Wincentego Rapackiegc *syna\. 

OSOBY
Rene di Torelli Kuligowski
Marietta, księżna payamy Rylska 
M arg rab i Paolo Arancini Szosland 
Artonio ael Fosc-, ochmistrz 

dv.roru księżnej Lavamy Szmid 
Nicolo Tromboni, uliczny

muzykant Tat-zański
Aiarietta, pomarańczarka Koraoianka
Capistrani, dyt. kasyna Kopczyński 
Zambisi Kowalski
Fredo, kelner H jbenstrelt
Detektyw Szymański
Kamerdyner I. Bykowski
Kanserdyntr 11. Fried - •
R zeiz dzieje się w Rzymie, współcześnie 

Reżyser: Michał Tatrzański.
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DO CI ĄGNIENIA 5 k ł.
mamy jeszcze na sprzedaż 

trochę losów

7 4 5 0  z ł . ,  V 2 1 0 0 z ł . ,  % 2 0 $ŹŁ
Ze względu na mały zapas piosimy 
o zamówienia przed ciągnieniem 
(4 lutego) gdyż potem losów zabraknie

DOM BANKOWY

S b h iitz  i Uhajjes
Lwów, pl. Marjacki 7. 1153

■

z

z n iż k i d o la ra
I W n J n M I  sprzedaje 1145

r u n u u u B B A I * O F O B «

S. ARNOl 0, Lwów, Kazimierzowska 13
Wielki wybór Dtyt, giamof. po cenach tatir.

Posady I praoe.

DOSZUKUJĘ posady słu- 
* żącego do biura lub do 
sklepu. Zgłoszenie do adm. 
Kurj. Lw pod „Służący".

1113

Nauka i wychowanie.

36

Rurcia naukowe .,WIB5D2SA‘>
y ć d  osobistem kiero\/n, prof. Bogusława Butryn.owicza 

Kraków, Studencka 14. 
przyjmują wpisy na drugie półr. roku szkolnego 1925|26. 

K i i r s n  obejmują:
1 ) Kursa m aturyczne : gimnazjum klasyczne, humanistyczne, 

neonumanistyczne i matematyczno-przyrodnicze 1-roczne 
i  2-Ietnie.

2) K urs n iższej szko ły  średnie] w zakresie 4-ch klat
3) K urs sem inarjum  nauczycie lskiego 1-roczny i 2 letni.
0 ) K u is  szko ły  handlow ej jednoroczny i półroczny.
Q  Analogiczne Kursa pisemne wszystkich typów, zapomo- 

cą świeżo przez fachowych profesorów opracowanych 
skryptów, wskazówek i programów nauki, połączone 
zostały z Kursami zbiorowymi w Krakowie i prowa
dzone są przez uczących na powyższych Kursach pro ; 
fesorów szkół średnich równolegle z normalnym to -i 
kłem nauki tychże Kursów.

N a  kursach „W 1 F D Z A “  udzielają nauki tylke n a j
w yb itn ie jsze  s iły  fachow e gimnazjów krakowskich od 5 do 
S-ciu godzin dziernie

Spis g/ona pro fesorów  do p rzeczen ia  w  sekrętarjac ie . 
W szelkie potrzebne podręczniki do dyspozycji ucz- 

niów(enic). DI? wojskowych i inwalidów 25 p iocentopu
stu. Wszelkich informacji udziela się bezpłatnie. 1815

^ a w l a  d u r n i a  m

W P. członków N. U. Z. Y. i prywatnych, że prowadzę 
pracownię obuwia na własną rękę w nowym lokalu, 
przy ul. Wałowfcj 23. Wykonanie szybkie i sta

umiarkowanych. Józef H r y t z u k .
PO TR ZEB N I P R Z E D S TA W IC IE LE

we wszystkich miastach i osadach Rzeczyoospo- 
litej dla otwarcia ekspozytur Specjalnej Pracou ni 
Portretów z fotografji, egzys-ującej od roku 1900 
w Warszawie. Ludzie energiczni i ruchliwi znaj’dą 
dodatkowy zarobek. Biiższe szczegóły listownie : 

Warszawa, Zielna 4.
Pracownia Portretów  i Powiększeń Fotograficz

nych, W. Machowski. 1150

O T ^pN O G R A F Jl wyucza 
O l  L* wszystkich listownie 
bezpłatnie, celem propagandy 
Instytut Scenograficzny, Anto
niego Wojnara, W arszaw ^ 
Krucza 26. 1124

MATEMATYKI, geom. wy- 
*“ *■ kreślnej, oraz jęz. fian 
eeskiego i niemieckiego uczą 
naucz gimnazjalni. Batorego 
34. IV. p od 3—5. 1137

OTROJENIE i naprawę fof’ 
tepianów przyjm uje: Af 

tu r Smutny. Chmielowskie?" 
5. Telefon 159*. H3U

f/"ArLARZ wyiconuje wszel' 
**■ kie roboty w zakres*6 
kaflarskiem po cenacn kofl" 
kurencyjnych, Rycerska 21-

Kupno i sprzedaż.

Różne

ÓN1EGOWCE i kalosze 
^  przyjmuje do naprawy 
Adolf Goldberg Lwów Syks- 
tuska 10. 1120

'TEC ZK Ę żółtą znaleziono
1 dn 28, bm. do odeora- 

nia ul. Rycerska 6. i 1**8

I N S E R U J C I E

Fo r t e p i a n y ,  pianina zn**
szczone, naprawia bf& 

kujące części mechaniki, do- 
rabia, stroje, skórkuje. Na 
żadanie "'yjeżdża na pru" 
wincję. Antoni Garmadą, 
Zborowskich 10. U4*

iuksuSOH/E

ĆW ITKA MĘSKA, ciemB* 
^  (selskin-piżmak) do oa* 
bycia okazyjnie w  magazy* 
nie Braci Lubelskich, ul. R*1'  
towskiego, naprzeciw Kate* 
dry 113*

CORTEPIAN .W irth schU' 
Ier-Bosendorfer“ krzyż° 

wy, stan i wygląd bardz° 
dobry, sprzedam okazyjnie- 
Kopernika 26, parter, oficynY* 
Skleniarski. Lii

KALE CZARNIĘ i 20 mofg- 
gospodarstwo z inv»efl' 

tarzem sprzedam za 9000 Z’1 
Wpłata ”010 zł. Juli*# 
Buschke Heljodorowo p. Sza" 
mocin Poznańskie. 114®

Go s p o d a r s t w o  i3 ‘j>
morgowe, w tem 3V» 

morga iasui inwentarz, dotB* 
skłauający się z 4 ubikacyji 
budynki g o sp o d , 85 pni pa'  
s!eki, sprzedam  tanio. Mar 
cin Czerniawski, TarnawsW 

Jezierzany koło Czuitk^j 
wa. 114?

U c z  się, w  nauce tw a  p p zyszlo ść.
lj Cncesz uzyskać cenzus nauki z klasy 4, 6, 8 ginm 

(potrzebny do awansu lub Stabilizacji). 2) pragniesz po
siąść ogólną wiedzę niezbędną w pracy i życiu fprusp 
Ul). 3) chcesz nauczvć się szybko języka angielskiego, 
niemieckiego, lub francuskiego (prosp. IL). wpisz się za
raz  na.- „Pow szechne Kursa Korespondencyjne M a tu ra " , Kra
ków, ul. Karmelicka 35. Uczą P. P. Profesorowie szkół 
średnich i Docenci Uniw. — Próbne lekcje na 8 dni, po 
nadesłaniu zł. 3. (w znaczkach) Wpisy na II. sem^-óti do 
1. lutego br. Informacje i prospekta bezpłatnie. N; od
powiedź znaczki. 1121

Wielki wybór

KILIM ÓW  G LINIANSKICH
oraz

Wyrobów KOSZYKARSKICH
poleca najtaniej

„ K I L I M  GLINIAŃSKI"
L r w Ó w  753

Halicka 5. —  F ilja : Kopernika 23.

•  WŁASNY WYRÓB —  CENY FABRYCZNE

: KOŁDRY S i S ; 2 7 *0  
5 MATERACE ? WLOSIIFNNE0 oaK 85 —

•  PODUSZKI pierzane od 17 50. —  GOTOWE
•  PRZEŚCIERADŁA pod kołdry od 11 50. —

„ na posłanie od 6 50. —
•  Gotowe poszewki od 4 -— . KOCE —  KAPY
•  FIRANKI —  DYWANY itp. sprzedaje najtaniej

! FABRYKA POŚCBELfl
S P I E T R U S Z E W S K I -M L E K O
S Lwów, KORALNICKA 6. —  Telef. 37— 72.
•  DLA ZAKŁADÓW — SZPITALI i t. p. — CENY 
£  OFERTOWE NISKIE. 1069
O
• * • • » £ • • • • < ? e e e e M i O f o e e e c c o * -
af  I I D I f  l i r  z ło to , b ry lan ty , d iam enty, pe rły , p łacą 
K U r U P t .  na jw yższe  c en j 1098

LWOWSKI, J a g ie l lo ń s k a  2. 1093

Marja Ludwika R Z E P E C K A
Lwów, Halicka 20, lii. p. 

artystyczna wytwórnia kwiatów poleca się 
na KARNAWAł ?29

W Z A K Ł A D Z I E  kosmetycznym i fryzjerskim B erta  Thi*1 
(P lac T rybuna lsk i 1. m azanin), usuwa się zapomocą n a jno# ' 
szych apara tów  zmarszczki i nieczystości twarzy, czerWO' 
ności nosa i rąK Tam że w ykonu je  s ię  a rtystyczne  fryzu#  
w edług paryskich ż u rna li, farbowanie włosów o ry g in a łu ! 
fa rbę Henno, s trzyżen ie  w łosów , roboty perukarsldjj 

i  manicure. 103®

Pracownia tapiceiska

Si. Un7szkievicza M a n a  14.
TEL. 35-14.

Poleca meble klubowe kryte skórę.
Roboty zlecone wykonywa siarannie po cenach 

umiarkowanych.

Nadeślij ch a ra k te r pisma swój, . ^  
sainteresow aoej osooy, zakom uD il^r 
im ię, roW, m iesiąc urodzenia. 
masz szczegółową analizę charakt®*? 
określenie zalet, w ad, zdolności, 
znaczenie. Analizę w ysyłam  po ot 
mani u 3 złotych. Osobiście przy 
od 12—7. P ro tokoły , odezwy,
kow ania naiw ybitn ie jszych  osób ^  

y. W arszaw a, Psycbo - Graf&*P§ 
5ZYLLER-SZKOLNIK, P iękna

Żarówki najlepsze
i wszelkie materjały instalacyjne najkorzystniej 

sprzedaje firma 772

Henryk Sonnenschein, Lwów
Sienkiewicza I. 8 . róg Lindego.

m h L b i u ó  I Za wiersz milimetrowy: Zwyczajny W- tekstem 12 gr, ładesłane i nekrologia 30 gr. Na p.ei./szej kolumnie 50 gr. Przed kron*** Win f PUIUS2BII ■ j w rubryce „Repertuar" 40 gr. Po kronice, komunikaty 36 gr Dział ekonomiczny 40 gr. Drobn, ogłoszeni! za każdy wyraz 6 gr. Kuo*'" 
1 sprzedaż 8 gr. Matmronialne 12 gr. Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenie zagraniczne o 50°i sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gr. Poszukujący pracy 1 gr.

Nakładem Nowrj Spółki Wydawniczej.
Z (Lukami Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17,

5Ó°/0 drożę

Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroiński. 
Tel.29-19. pod zarz. Z  Kiełbusiewicza.


